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reckiego nihilque in eo contrarium fldei jut 
moribus reperi.
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POświęcai^c zacnemu I* 

mieniowi Twoiemu J .
W. K a s z t e l a n i e ,  to kró­

tkie Pańftwa Tureckiego opifanie, 

ten fzczegulnie cel miałem, abym za 
ferce Twoie, od dawnego czafu fta* 
tecznie na mnie łafkawe, iakizkol- 

wiek wdzięczności moiey dał do* 

v )s (  wod:



Wod: z tym wfzyllkim poznaię te­
raz, ii  y w farnym tey przyftugi mo- 
iey czynieniu, pomnażam moie obo­

wiązki. Za nową albowiem poczy­
tam to fobie łafkę, ze dla zafzczytu 
Hchey tey pracy moiey,Imienia fvvo*. 

iego pozwalafz. Tym  więkfzy ieft 

honor dla Autora, im zacnieyfi kar­

dzie, ku ozdobie iego dzieła, godno­
ści fwoiey użyczaią.

Należało mi tu podług z wyczai u 
dotknąć choć ż iekka wielkich ferca 
y umyffu Twoiego przymiotow,kto« 

rec i powfzechnąmiłość, y fzacunek 
u wfzyftkich fprawiły: ale mi Ikro- 
211 u ość Twoia do wykonania tey 

moiey powinności ieft przefzkodą. 

Wiem bowiem, iz z taką ufilnością

po-

pochwał unikafz, z iaką na nie co­
dziennie zafluguiefz. Wfzakze, choć­

by wfzyfcy ich zamilczeli, to famo 
łednak ieft wielkim rzadkich cnot 

Twoich dowodem, że J ego Króle­
w s k a  Mość Pan H a s z  JVbłoś'ciwY o*

✓
fobliwfzą poznawania ludzi przezor* 
nością zafzczycony, takie ma w To~ 
bie zaufanie, i z ci naywyżfze Dwo­

ru, y Skarbu fwoiego rządy poru- 

czy!. Prawda iż ten Pan, przez do­
broć ferca fwoiego, żadnemu do fie- 
bie przyftępu nie broni, aie poufa* 
łość famey cnocie, a cnocie doświad- 

czoney zachowuie. Z  dziecinnych 
lat fwoich wierney uffugi Twoiey 

aż dotąd zalywaiąc, miał dofyć cza­
fu do przypatrzenia %  y doświad­

czenia tak zdolności Twoiey do nay»
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wyzfzych urzędów, iako innych cnot 
ofobliwfzych. Nie śmiem, iakem 
iuź namienił, onych tu wyliczać: u- 
pewniam iednak,iźfię znaydą, któ­

rzy bar zi ey fp ra w i ed! i wo ś ci po wfz e- 

cnney, nii Twoiey fkromności do- 
gadzaiąc, podadzą ie dla przykładu, 
potomnych wieków pamięci. Mnie 

teraz nic nie zoitaie, iako uprafzać 
Ciebie J a ś n i e  W i e l m o ż n y  K a s z t e l a -  

n i e ,  abyś tak łaikawie raczył przy* 

ją.6 tę moię przyffugę, iak fzczerze 

y  życzliwie ieftem

JAŚNIE WIELMOŻNEGO 

W. M. PANA DOBRODZIEIA

Nayniźfzym flugą 

F r a n c is z e k  Bo h o m o l e c S. J.

DO

D O  C Z Y T E L N IK A

TAko każdy fzlachetnie urodzony Polak 
'*■ ma wolny wjłęp do radzenia o fwniey 
Oyczyznie, tak każdemu iejl wielce potrze­
bna nie tylko fwoiego ale y innych tiaro- 
dow znaiomość. Dla tey przyczyny ż y ­
czyć należy, abyśmy w nafzym języku 
mieli dojkonr.łe pańjłw przynaymniey Ją -  

Jiedzkich opijanie. Wielką w tey mierz.1; 
uczynił Narodowi nafzmu przyfiugę Maź 
gruntownie uczony £f.X. Karol Wy rwie z 
& &  Rektor Młodzi Szlachetnie urodzo- 
ney, a pod nafzym dozorem naukami tu ba- 
uiiąceyJię, wydaiąc wielce użyteczną Geo­
grafią czafow teraźnieyfzych. P r z y  
znać mu każdy powinien ofobl’wfzą pracę 
biegłość, y zwięzłość Jłylu, ze w tak kró­
tkim dziele, tak wiele rzeczy nie mniey cie­
kawych iako pożytecznych zawrzeć potrą• 

Jtł: z tym wfzytkim ojobne, a obfzerniey-
fz t
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fze każdego pań/lwa opifanie nie byłoby 
bez pożytku. Teraźnieijfzey woyny oko­
liczności były mi pobudkę pijania o Pań- 
fiwie Tureckim. Mamy wprawdzie dofyć 
dokładne y obfzerne 0 tym dzieło w ięzyku 
nafzym, to iefi Monarchią Turecką Ri- 
kota ale ta wielkością fwoią wielu odjtrę­
czą ile tych, którzy albo cza fu y albo ocho­
ty do długiego Kfiąg czytania nie tnaią. 
Przetoz w tym moim Opifaniu umyśli­
łem frzodka fię trzymać, abym y tego ro- 
dzaiu Czytelnikom dogodził. Wybrałem 
u po więkfzey części z pomienioney Rikota 
Monarchii, z Geografii £f. X. Wyrwicza 
y  z Kfiąg La  icience du Gouverne- 
ment Pana de Real. Na końcu przyda* 
łem Rozdział o Traktatach Porty Otto- 
mańfkiey z PolJkq, z Kfiąg Pana Mably 
Droit Public de 1’Europe wyięty. Re- 
iejłr też dokładny nie tylko Roziziałow, 
aley rzeczy w tym opifaniu zawieraiących 
fię przydałem, który może Jłużyć do obia-  
śnienia, y zrozumienia rożnych imion, na- 
zwijk, urzędów, y innych wyrazów Turę- 
s kie In

ROZ-

R O Z D Z I A Ł  i .

o  P O C Z Ą T K A C H  PAŃSTW A 

t u r e c k i e g o .

iELką część Azyi po. 
fiadafy narody, któ­
rych dawniey Scy» 

ami, a teraz powfzechnym imie.
J lem Tatarami nazywają . ob­

yczaje ich nie dopulzezały ira dłu­
go trwałego miefzkania ob iera j 

A  na
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nakoniec iednak ofiedli w tym 
kralu rozległym, który pod imie­
niem Wielkieij Tartaryi nam ieft 
znaiomy. Nie zbywało im na 
dzielnych wodzach, między kto- 
remi nayffawnieyfzy był Girigi/kam. 
Ci to fą, którzy Chińczykom, Mo- 
golczysom , Perłom , y  Turkom 
dali Cefarzow.

Jeden z powiatow Tatarlkich 
nazwany ieft Turkejłan, to ieft: kray 
Turków. Tenzftrony wfchodniey 
od morza Kafpiilkiego rozciąga fię 
aż do tych Prow incyi, które da- 
wniey Sogdiańlką y Baktriańflrą 
nazywano. Drugi powiat nazwa­
ny Turkomen, leży trochę daleynad 
brzegiem pułnocnym morza Ka- 
fpiilkiego. Y  z tegoć to wytzli 
pierwfi Tatarowie Turkomańfcy.

Obracaiąc fię ku brzegowi wfcho*
dni«-

P a n s t w a  T u r e c k i e g o . 3  
dniemu, y  południowemu tegoż 
morza, pomknęli fię ci Tatarowie, 
aż do gor Georgii, y  Armenii , 
gdzie koło gory Jrarath  , tłufte 
y  wygodne znalazfzy paftwiika, o- 
fiedli. Pomogły im do tego woy- 
»y, owych prywatnych Sołtanow, 
którzy po upadku Celarftwa Gre­
ckiego, Natolią między fiebie po* 
dzielili. Nie bawiąc potym imię 
2 urkeman odmienili na Turkomanią: 
ztąd imie Turków zoftało właści­
wie przy tych familiach, które 
tam miefzkahie lobie założyły , y  
dotąd tam fię utrzymują.

Naybiegleyfi między Turkami 
twierdzą, iż Morźar, albo Murza 
tych Tatarów Turkómańlkich, był 
E rd e g u l , fyn Solimana Sc iaha , 
Rządcy miafta Maham leżącego w 
Chorazanie. Ten będąc zfw oiey  
ftoiiey wypędzonym przez Gingi- 

A  2 fka
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ftarna, Króla Tatar (kiego, fchro- 
nił fię do Turkomanii. Erdegul, 
któremu hiftoria Turecka dziwae 
męftwo przypifuie, wzmocniony 
przez nowych Tatarów Turko- 
mańfkich, zażył na fwoy pożytek 
niezgody wfzyftkich Sułtanów 1- 
konii y  Babilonu, którzy fię byli 
ruiędzy fobą podzielili Perfią, A r - 
menią, Sorią y  Natolią, a złączy­
wszy fię Z Alady nem Królem Ikoń- 
fkim", który miał pod fobą, iak 
mniemaią, Cilicią Kappadocią, y 
Kroleftwo Pontu, był przełożo­
nym nad iego woyikiem, y  wielce 
mu przypadł do ferca. Syn iego 
Ofman albo Othman był w  rowney, 
iako y ociec, łafce u Aladyna, y 
otrzymał od niego znaki panowa­
nia, to ieft fzablę chorągiew, y 
kotły, oraz pozwolenie podbicia 
pod fiebie Azyi mnieyfzey, która 
pod ten czas należała do CefarzoW

Gre-

P a w s t w a  T u r e c k i e g o  §  
Greckich. Jego tedy męftwem 
Dom Ottomanow ugruntował fo­
bie panowanie w Natolii, y pań- 
ftwa Ottomańlkiego założył funda­
menta koło roku 1300.

R O Z D Z I A Ł  II.

0  rozszerzeniu Pańjłwa Tu• 
reckiego.

/ ~ \ r c h a n  fyn Ottomana, zało- 
żył fwego pańftwa ftolicę w 

Burfie. Paleolog Cefarz Carogro­
dzki, wezwał na pomoc przeciw­
ko Bułgarom, Amurata, Syna Or- 
chana. Poikromili ich w prawdzie 
Turcy, ale tę pomoc fwoię drogo 
lobie zapłacili, ponieważ odebra­
li Paleologowi, wprzód pułwyfep 
Taurykańfki, a potym Adrianopol.

Ba-
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Baiazefc naftępca Amurata , prze- 
nioźlzy tam ftolicę pańftwafwoie- 
go, począł myślić o podbiciu Ca- 
rogrodu. Jakoż obiegł iuż był to 
wiafto, ale dowiedziawfzy fię , że 
Tamerlan plądruje A z ią , porzu- 
cił oblężenie, y  z całym woy- 
flciem fwoim pofzedł przeciwko 
niemu, ale zbity doftał iię mis w 
niewolą, y w niey umarł.

Utrzymali fię. iednak przy pod­
bitych kraiach naftępcy niefzczę- 
śłiwego Baiazeta, y w krotce pań- 
ftwo Twe pomnożyli. lyjąhomet 
II. wziął Carogrod, y  w pim fto- 
licę założył lwoię. Refzta życia 
iego, była nieprzerwanym ciągiem 
zwycięftw , w  Europie, y  Azyi 
otrzymanych. Selm wnuk iego 
opanował Egyp.t roku 1517. So- 
liman podbił Węgry: fłoweffl pod 
panowaniein dziewiętnaftu Cefa-

rzow

P a ń s t w a  T u r e c k i e g o  7  

rzow, zacząwfzy odj Ottomana, 
aź do Mahometa IV, pańftwo Tu­
reckie niezmiernie fię pomnożyło.

Tym fpofobem na mieyfcu Ce- 
farzow Wfchodnich ugruntowało 
fię w Carogrodzie pańftwo Tu­
reckie , do ktorego przyłączeni lą 
Arabowie nazwani Saracenatni, 
prawdziwi naftępcy Mahometa, 
z ktoremi Turcy, iako pochodzą­
cy od Scythow, nic fpolnego nie 
noaią, prócz Alkoranu.

Ci nowi Mahometa uczniowie, 
byli do pracy, y  trudów przyzw y­
czajeni , iako inne wfzyftkie na­
rody, które w kraiachgorzyftych 
wiefzkaią. Ich prawodawca nau* 
czaiąc, że iakaś fatalność losein 
człowieka tak kieruje, że żadna 
ludzka roftropno.ść nie może od­
mienić przypadków od wieku u- 
łozonych, wprawił ich w taką u»

fuość
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fu ość, że z ochotą w naywiękfze 
lecieli niebefpieczeńflwa. Pręfe- 
k o ść , którą tyle kraiow obfźer- 
nych fpuftofzyli, zda tlę być rze­
czą niepoiętą w hi (Wyj.

* *
Ślepy fanatyzm, który duchem 

ieft Alkoranu, y  nierząd narodow 
yr pańftwie wfchodnim miefzkaią- 
cych, był naywiękfzą przyczyną 
pomnożenia tak prętkiego, ich po­
tęgi,

Mahomet, który (wole prawo 
fzablą ugruntował, tymże fpofo- 
bem katał do innych kraiow ie 
wnofić, Obiecał tym wieczne 
uadgrody, którzy życie na po ty­
czkach tracą: tym zaś piekłem po­
groził, kfcorzyby w domu fiedząc, 
pod tkami p^zynaymniey do woy* 
ny nie przykładali fię. Wiedząc 
zaś, iż lźeyfze bywa iarzmo pod-

dań-

P a n s t w a  t u r e c k i e g o  9  

dańftwa , które religia wkłada, 
złączył w iedną dwie władzy, nie 
oddzielając praw Bofkich, od praw 
cywilnych . Zakazał handle, y  
przemylly, aby wfzyfcy do dziel 
woiennycfe fpofobili fię. W izy- 
ftkie iego uftawy do tego zmie­
rzają, aby cały fwoy lud, uczy­
nił żołnierzem. Zakazał wina, y  
niektórych pokarmow używania: 
dozwolił wielożeńftwa, aby , iak 
on mniemał', w  pofrzodku wielu 
żon , byli wolnieyfzemi od gwał­
townych owych namiętności, któ­
re biała płeć zwykła w fercach nię- 
lkich częftokroć rozniecać.

Mahometanie z dziecinnych lat 
pomnaźaiąw fobie dziką iakąś nie­
nawiść, przeciwko wfzyftkim na­
rodom, które nie fą ichfektyrile  
że ich prorok częfto zaleca wygu­
bienie przez miecz wlzyftkfch nie-

wier-
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wiernych. Z  tego to przykaza­

nia pochodzą wfzelkie owe n eiiy- 
chane okrucieuftwa , które nad 

zwycięźonemi narodami czynili.

—i i —■ »»BM*w-iaagjffiŁi83ggtSgsM̂

R O Z D Z I A Ł  III.

0  przyczynach umnieyfzmia Pań- 
Jłwa Tureckiego.

T"\ut:H woienny w A zyin ie  mógł 
■*“ '  fię długo utrzymać, ałboprzy- 
naymniey nie dofzedł do tego fto- 
pnia dzielności , ktorego 1  urcy 
Europeyfcy dofięgli. Mahomet 
pozwalając wielość źon zamknię­
tych wSzaraiu, wzmacniano lkłon- 
ność wfchodnich narodow ku de­
spotyzmowi, znofząc nauki, y  rze- 
mielła, przytłumił cale tę relztę 
żywości uaiyflow, która w nich

pod

PA Ń ST W A  T URECKIEGO  I I

pod ten czas była. Mniema! on, 
ale omylnie, że przez przykaza­
nie dawania iałmużn, powściągnie 
tę frogość, do ktorey życie żoł- 
nierikie ludzi przyprawuie. Wfcho- 
dnie narody, z dziecińftwa do ro­
zlewania krwi przyuczone, bawi­
ły fię okrucieńftwem: braci na­
wet Iwoim życie iedną ręką w y­
dzierali , gdy tym czafem drugą 
obowiązkom iahnuźny ządofyć 
czynili.

Amurat ieden z Cefarzow Tu-, 
reckich, rozkazał Mufcemu ogło- 
fić, iż Perfowie na woynie zabra­
ni , fą niewolnikami, lubo Alko- 
ran nie dozwala tego, aby Mu- 
zulmani, jakiegokolwiek narodu 
mogli podlegać niewoli. Cefarze, 
y  tłumacze prawa, nieflychaną fo­
bie moc y  władzę przywłafzczyli. 
M u fty , nawet do dzieł hiftory-

cznych
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cznych rozciąga fwoię nieomyl­
ność, y może na tych klątwę w y ­
dać, ktorzyby niewierzylf, że C t- 
farz, na przykład, roa z Carogt-o- 
du wyiechać do Adrianopolu.

Białogłowy przez fwoie zabie­
gi, y zazdrości, przerwały porzą­
dek naftępcow tronu. Prawoda­
wca tego ludu, fprzeciwiaiące fię 
polityce prawa przepifał. Jeżeli 
defpotyzm przez iego uftanowio- 
ny, pomaga do wielu kraiow pod­
bicia, tenże fam przefzkadza do 
Ich zachowania, y  utrzymania. 
Nauka ięgo o przeznaczeniu, lia­
zy do dodania śmiałości y ferca 
żołnierzom: ale rofkolzy Szaraiu 
czynią ich niewieściuchami.

Monarcha maiący w ręku Two­
ich Wfzelką władzę nad poddane- 
mi, y  zle iey zażywający, nie mo­

że

P a ń stw a  T u r e c k i e g o  1 3  
i e  mieć innych poddanych, iak 
tylko niewolnikow podłych: a ia? 
ko żadnego nie ma prawa , które- 
by tey władzy granice opifało, tak 
tez żadnego nie ma , ktoreby go 
broniło, y  było wielkości iego.fun- 
damentein. « . >

Nieprzyiazna naukom * y han­
dlowi ich fekta, ieft przyczyną u- 
boftwa, y fpuftofzenia tylu kraiow 
niegdyś ludnych y  bogatych. So- 
liman I. znaiąc wfzyftkie niebe- 
fpieczeńftwa, którym iego naftę­
pcy podlegać mogą, uftanowił pra­
wo zakazuiące, aby żaden Pan z 
krwi Sułtanów nie mógł być, ani 
nad woyikiem, ani nad iaką Pro- 
wincią przełożony. Mniemałon, 
iż utwierdzi przez to Sułtanów na 
tronie, kiedy to ukryie, cokol­
wiek podeyrzenie uczynić może. 
Tym fpofobem chciał on odiąćjan-

cza-
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iznaftęp Taflaboś(i umyflow, y 

to re ą ij  zatrzymały bieg ich iw y
V (tw  ile  ż e  n a r o d y  E u r o p y  bar-  

i t y  oświecone, patraMy ,m ta- 

mę zarzucić.

R O Z D Z I A Ł  IV .

o  U , n i m f a *  f m k Pa'‘fw t
Tureckiego.

TtW om i k * ®  W ie t ó  0dl, ° bl̂

u ^ t flęS i f « ^k t  rey  panftw
poczęło, w fiebie
potym “ J ^  ^ ^ o r y c h  iednakniepomyślnych, k V ści.
poźnieyfzeułi zwyci#vvy P

P a ń s t w a  T u r e c k i e g o  1 5  
li fię, y znaczną część tych fzkod 
nagrodzili, które przez dawniey* 
ize traktaty ponieśli.

Przez  Karłowicki, y  Paflaro- 
wicki traktat Porta uftąpiła Do­
mowi Auftryackiemu, całycn W ę­
grów, całey Tranfylw anii, cełey 
Słowieńlkiey ziemi, prócz małego 
kącika od Sarwifch, całey tey czę­
ści Bofnii, która ieft przy grani* 
cy  gor ciągnących fię z ftronySa- 
awy, y  Unny; całey Serwii niż- 
Izey leźącey niżey Dunaiu; czę­
ści gor wyfokich, od których po­
czyna fię Serwia wyżfza ku rze­
ce Tunok, y całey tey części Wo- 
łochow, która fię kończy przy bra­
mach żelaznych Dunaiu, aż do te­
go mieyfca, gdzie fię fchodzi L u ­
ta, y  wzdłuż tey rzeki, aż do koń­
ca gor Tranfylwańflcicli.

Po-
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Potym oddała Porta Polakom 
Kamieniec, y  if-den mały powiat 
wyżfzych Maltan. Mofkwa za-
woiowała A z e f  yMułtany. W e­
necka też Rzecz-pofpolita podbiła 
lobie niektóre kraie w Dalmacyi, 
y Albanii.

A le poprżegraney Auftryakow 
pod Krolką roku 1739 Karol V I 
Cefarz, (przymierzony z Impera- 
torową Mofkiewfką Anną, uczy­
nił tegoż roku dnia 1. Septembra 
W Belgradzie pokoy partykular­
ny z Turkami, y  obowiązał Impe­
ratorowi , aby też y  ona z fwo- 
ley ftrony. uczyniła przymierze, 
y  odftąpiła tych zylkow, które iey 
obiecowały żwycięftwa nad Por- 
tą odniefione. Przełożę tu kro­
tko kondycie tego pokoiu, który 
terainieyfzy ftau pańftwa Turę-

rec-

P a n s tw a  T ureck iego  77 
fckiego utwierdził z Ghrześciań- 
fldemi narodami.

Prźeż prźymierże uczynione 
friędzy Cefarzt-m Karolem VI; y 
Pórtą Ottomańfką; poft&notyiono* 
że Ceiarz SołtarioWi rna óddad for­
tecę Belgtadzką w tytń farnyfft fta- 
hie* w iakit& iey Auftriacy doby­
li roku 1717, że zoftańę magazy­
ny prochowe, atfe^ały, kofżary 
iołnierfkie, y  wtzyftkie tak publi­
czne, iakopry^atne budynki,któ­
re pod ten cżas w mieście zaay- 
dowały hę: że nowe twierdze, y  
fzańce tak zamkowe iako y miey* 
ffcie, oraz y  te które ź drtigiey 
ftrony rzek Dunaiu, y Sawy tvy- 
ftawiońe były, maią być zbiirzo- 
lie,y zniefione: że forteca Sabatlch 
ma byd oddana Sułtanowi, p^d 
tefniż, lako y  Belgrad kondycia- 
toii: źe cala Artyleria, która fig 

U pod
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pod o w czasw  obu fortecach znay* 
dowala, będzie oddana Celarsowi, 
równie iako y  inne woienne na­
rzędzia, y  żywność, y cokol­
wiek może fię przewieść, nie wy* 
łączaiąc od tego nawet Statków 
Auftriackich, które na Durtaiu y  
Sawie rzekach pod tenczas b y ły :  
że CefarZ ma uftąpić Forc:e Pro- 
wincie, Serw ią , yWotochy Ce- 
far&ie, wyfpę y fortecę Orfowa z 
Zamkiem S.Elżbiety, y część Ban* 
natu Temefwarlkiego lezącego mię­
dzy Duńaiem, między rzeczką Ze- 
fn a , y między górami Bannatu: 
że Dunay, y Saw a, będą obu 
psńftw granicami z ftrony Serwii; 
z ftrony zaś Bofnii, też fame ma­
ją być granice, które w przymie* 
r2U Karłowickim fą ©pifane: że je­
śliby ’ Turcy mogli bieg rzeczki 
Żerna tak obroeić, żeby koło fta- 
rey płynęła Orfo w y » w  ten czas

ta

P a ń s t w a  T u r e c k i e g o '  1 9  

ta forteca miałaby do Suftańa na­
leżeć, ż tym iednak dokładem, że­
by cała ta robota w jednym roku 
była ftońezona, inaezey, po wy- 
płynionym tym czafie, Sołtati ftra- 
fciłby fwoie prawo do tey fottecy: 
że fortyfikacje Meadii fo rtecy , 
która fię CefarzóWi ma doflad,' 
będą zniefione tatarf y  nigdy nie 
będą odnowione , równie, iako y  
forty fikacie na brźegach Dunaiu y  
Saw y Wyżey namiemorte; że for­
teca Perifchan w Wofófżczyżnie 
Cefarfkiey będzie zburzona* y  że' 
Sołtan nie będzie! uiógł znowu iey 
hsprawić.

Przez traktat m iędzy Imperat- 
torową RoiTyifką Anną, y  Sułta­
nem Tureckim zaw arty, oddane' 
fą Porcie w fzyfik ie  kraie przez 
iWofewę podbite: lam tylko A z o f  
f>rzy niey ż o ita ł , ale twierdze y  

B  2 iżaań*
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fzańce w Izy it kie w nim zniefio* 
ne.

G óy  Familia w Perfyi kroluią- 
ca zgafta, Turcy przy włafczyli fo­
bie wiele prowincy i tego Faóftwa, 
ale Koulikan, ktcry f;ę wdarł na 
tron one odebrał, y tak żwawą z 
niemi woynę prowadził, źe naufie- 
li tt!U oddać y dawniey od Perfyi 
oderwane kraie. Kulikan ten za­
bity , śmierć iego wprawiła Per- 
fią w don ową woynę, która y  do 
t^d nieuftała zupełnie.

R O Z D Z I A Ł  V.

0  obyczaiach Turków.

f  \  bycza je Turków, fą dziś da- 
leko inne, y rożne od da­

wnych

T u r k ó w  gi
wnyeh. Tatarzy Turkomańfcy z 
których Turcy pochodzą, pomie'1 
fzali fię z familiami Saracenow, 
Perfow, y tych niefzczęśliwyęb 
(irekow, którzy przedtym w kra~ 
iu od Turków podbitym panowa­
li, a potym flali fię ich niewol- 
Kikami,

To porniefzgnie wielką w oby­
czajach Turków (prawiło odmianę, 
która potym znacznie fię pomno- 
żyła przez pierwfzę ich wpadnie- 
nie do Bjthynii, Tracyi, Bulgą- 
ry», y dalfzey Greeyi. ' babrano 
tam wfzyftkich ludzi. Starfi vy- 
więzach poumierali, dzieci w 
bo/netań(kiey felŁcie wychowano, 
ratodź, częścią do żołnierfŁwa, czę­
ścią do rzemjol? obrocono, Nie- 
wiafty zaś iedne rozdano, drugie 
przedano dla roamnożenia naro­
du.

Ma-
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Mahomet If. podbiwfzy Car o- 
grod, poiłał woylko do Crrecyi , 
lliyryku y  Ę u lg ą ry i , zkąd wiele 
niewolników' przypędzili, y pod­
bitym nakazali dań dzieci, dla za­
ludnienia Iw ego krain.

jSoliman, którego Turcy wiel- 
jum nazywaią, zabrał wiele lądu

Węgrzech, y niemi liczbę Tur- 
Jsow pomnożył.

Tatarzy Krym fcy, Oczakowfcy, 
y  J3udziacpy , napadaiąc granice 
Polftiię y Ru(kie, wiele oboieypłoi 
|p4zi ?abrali, y przedali Turkoip.

JWigreliani, Czerkafowiey Ge- 
prgiani udali Hę do fzukania ludzi, 
a naybardzi>y pfc? białey, p ękno- 
ści ofobliwfzęy, aby ie tym fp°“ 
iobem, iąk Tatarzy, przedawali 
W Carogrodzie.

T u r k ó w  23
G  iy  Turcy ź ■*gi u Tę lobie otwo­

rzyli na morzu, podobny plon bra­
li z ^yfjjow pobliźfzych y  z s a ­
mych nawet Włofkich kraiow. 
Wzięli poty n pod fwą opiekę roz- 
boy-nisow morza frzodztemnego 
miefzkaiijcych ivi brzegach A fry . 
kaiikich , którzy chwytane w nie­
wolę Francuzom, Hifzpanow, y  
Włochów, Tarkom ząprzedaią; za­
przedali z i.ś% dla. twoich, talentów, 
przychodzą czę^okroć do rożnych 
tam urzędów.

Prócz fcego wiele Chrześciarj 
G  'ekQ>.v, Ormianow , źydow, y 
iamych nawet Katolikow przyi- 
muią Sektę Mahomerańiką, y  bi- 
furmanią fię. Trzeba iednak wie­
dzieć, i i  lub-* inni Chrześcianie 
obowiązani fą Turkom płacić dań 
dziećmi fwoiemi, Katolicy iednalc 
od niey ią. wolni.

Z tąd



®4 ^  o b y c z a j a c h  T u r k ó w
Z  tą& można wnieść, i z Turcy

dzifiey/i, nie fą to owi pierwfj Ta- 
tai owie Turkoinąnfcy, których l'a- 
tJie ł*®i® tak i irafzpe byłej śvyiatu. 
Jeft to ijarod roaiący lęrsw po- 
łniefzaną ze krwią narodow pod* 
bitych. Przyrodzone Turkowja- 
byczcie zginefy vy teymiefzaninie, 
$ i e  ma y  iedney Familii, ktoraby 
iey niepodległa, a naybardzi^y w 
Carogrocjzie, gdzie każdy widzi 
hultąyllwo A frykan ó w , fubtel- 
po.ść, y intrygi Greków, frogpść 
y  męftwo Thrakow, Macedończyk 
Ho W, y Janczarów 5 popedliwość

Tatarów, niewieśjciuchowftwo, y  
iniękkosć Eunuchów, zdrady nie- 
w ia ft , łakoinftwo iydow , brzyd­
kie zbrodnie, y  rożne obyęzaie 
renegatów.

W  powfzechności iednak mó­
wiąc, Turcy, naybąrdzięy Euro-

pey-

O  r o z l e g I o ś c i  2$  
p e y fcy , (ą między lobą ludzcy y 
polityczni, ale Chrzęścianami nad 
zamiar gardzą: fą przytyli* powa­
żni, wftrzemięzliwi w pokarmie 
y  napoiu, proźnowanie, y  fpo. 
koyność lubią, ludzkość przycho- 
dnioin, iakieykolwiek wiary po« 
dług uftaw Alkoranu wfzeiką w y ­
rządza i ą: do zbytecznych rofltofzy, 
ichytrości , y  włainego pożytki* 
fzukania, wielce lą {kloqni,

R O Z D Z I A Ł  VI

0  Rozległości Pań (Iw a Tu- 
reckiego.

*1“u r c i a  w fhmey Europie leżą, 

ca, od zachodu na wfehod rms? 
mil 200, a ©d południa ną pulu pa

ihii
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rnil 230. Dzieli lig aa jpułuacną , 
y  p jłudniową.

Pufnocną zawiera w fobie, Bef- 
fąrabią, K n a c ią  Turecka, Dalma­
cją Turecką, Bofnią, Serwią. Buł­
garią, Romanią, albo Ramelią. y 
cztery pauitwA hodująca. Połu­
dniowa mą w fobie : Macedonią, 
Ąlbąiią, Epir, Teff-dią, Liwadią, 
y  ;V}areg, przedfcym nazwaną Per 
lopponezem, y  wiele wyfpow pa 
Archipelagu, .

W  Beffarabii tniefzkaią Ta ta ro­
wie O czakow fcy , y Budziaccy. 
Sułtan Turecki daie im Hanow, y  
flcłada podług fwoiey woli, ale ie» 
śli chce, żeby mu Hanowie doda­
wali woyfka, obowiązany ieiŁ ioi 
za to płacić.

JPaóttwo Tureckie w  Azyi leżą­
ce

O r o z ł e g I o ^ c i  27
ce z pofaocy na południe ma mil 
325, a z zachodu na wfchod 459* 
Dzieli fig na cztery wielkie części: 
Natolią przedtym Azią mnięyfzą 
nazwaną: Syi-tn od Turków na* 
zwaną Souryjłan, Turka mamą albq 
Armenią więkfzą, y  Diarbek nie­
gdyś nazwany Afiyrią Mezopotą* 
nią y Babilonią.

Natolia od Turków iett podzie? 
łona, n a  Nątolią właściwą, na Ką- 
ramanią, Ąmazią, y Ąladulią. Na- 
tolla zawora w  lobię dawną Bity- 
n ią , Mizią, Lydią, Joni^ lian ą, 
Frygią, y część Cjalacyi. Kara- 
mama ma dawną Cilicią, Likaoiią, 
Izaurią, Pamfilią y Licią. Anią- 
zia zamyka w fobie dawnay Kap- 
padocii , y  Pontu część wielką. 
Aladulia fkłada fig z uaałęy Ąnneqiię 
y  czgści Cilicyi.

S r
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Syria dzieli fię na Syrig wfaścj. 

wą. Fenicią, y Paiełtynę, albo zie­
mię świętą.

Turkomania wfchodnia należy do 

Perfow? a zachodnia do Turkow»

Diarbek dzieli fię na Diarbek wła­
ściwy, albo dawną Mezopotamią, 
na Irak Arabi, albo dawną Babi* 
łanią, na Kurdyftan, albo Afly* 
rią.

Arabia może fię liczyć między 
Prowineiami pańftwa Ottoinańfkie* 
go, dzieli fięną fzczęśiiwą. ypia* 
(zczyftą.

Szczęśliwa ieil podzielona na 
\yiele Prowińcyi , z których ka* 
żda ma fwego Pana. Porta żą­
dnego do nich nie ma prawa, Sul- 
fcap. Turecki iedynie przez , fana­

tyzm

O narodach Hofm/iącycH 29 
tyzm, yproźnośdnie iakiegoś mię° 
dzy Patiami M a b om e ta ńfki e mi i 

przodkowania , płaci penfie ro­
żnym urzędnikom należgcyro do 
Meczetu, W którym ieft grob M a­
hometa, y żołnierzom Krajowym,, 
którzy ftraż maią w mieście Me* 
cha* 

t

Pańfl W o Tureckie w Afryce dzie* 
li fię na E gypt Dernę, -albo Bar­
kę, y Itł onę północną Abecłm.

R  O  Z  D  Z  I A  Ł  V II

0 Narodach hołdujących Porcie*

\ \ J  E u r o p i e  mała Tartaria, \¥o« 
^  lochy, Mołdawia, albo Multa- 

ny, y  Rzecz-poipolita RaguzańfkaS 
W Azy i Georgia Turecka w A fry*

€®
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te Rzecz-pofpolita Algierika* T ry j  
politańlka* y Tiinetańlka.

Tartaria tnńieyfza, albo Krym, 
prżedtym nazwana Chttfotiefus Tan- 
rica, n a  do fiebie należących Ta­
tarów Nahaj fkich, ku pnłncćy 
ińiefzkaiących, ale ż cały tu Two­
im dobytkiem, z mieyfca ńa fniey- 
fce przencfzących fię. Ci maią 
fwoich JYIiirzow* y podlegaią wła­
dzy Hana Tatarlkiego, a H anTa- 
tatiki Sułtanowi Tureckiemu, któ­
r y  może łkladać, y innych Hunów 
naznaczać i z tey Tamey jednak 
Familii.'

Mołdawia* alboMultany, y W ó­
jcika ziemia maią fwoich Hófpo- 
darów* których Sułtan Ikładać, y  
innych podług woli fwoiey ftatiowić 
może. Ci teraz bardzieyfą niewol- 
toikami, niż hołdowuikami Porty.,-

Mol-

O  N A RO D A CH  H C łDU JSĆYOH  g l

Mołdawia iedn&k ieft ludńit-y.sza, 
niż W ołoflift ziemia;

RagOzaiilka Rzecż-pc fpolitji fe» 
ży w Dalmacyj ńsd morzem* po- 
fiadatyylpy Mel^dę y ftgóhę; rzą­
dzi fię aryftókratycznie; Dóżar
nazywa fię Rektorem, y dv?a tyf~ 
ko nitfiące pannie, pt> ktor jth  
innego obieraią. Senat Ciłaćafię 
z 60 ofob. Ragtizanie pj fio q cc rok 
Porcie 24060 Cekinowi Ma hi pra­
wo handlu Wołńfcgb po całym ptis- 
flwie Tureckita : Gwardia ich z !a» 
trycb WęgfoW (kłada fię , ćadżó- 
ziemcrw wlzyftkicn* y famych 
nawet Turków zainykaią raf noe 
\v demu wyznaczonym : bramy 
mieyfltie latem przez trzy godzi­
ny, a zimą przez pułfcory tylko by- 
waią otwarte: Sz lachtę  fzpady 
nofić niegedzifię: to wfzyflk® ty rfj 
kcńcem czynią, aby wełneić icfż

nay^
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naymnieyfzemuniebefpiecżeńftwii 
liie podlegała*

Geofgia Ottomańflo ma trzy 
prowincie: Migrelią, lmirettę, y  
Guriel, sbo Gurią. Każda z tych 
Prowincyi ma fwego Xią?ięcia, kto* 
f y  Turkom daninę płaci. Geor- 
gianie, a naybardziey Gecrgianki 
wfzyftkie inne narody , urodą f  
pięknością przewyżlzaią.

Algierfka Rzecz.pofpolita, prżecf- 
tym Kiumidią, y  Maurytanią Ce- 
farfką nazwana, ieft dłfcga ń» mii 
ifg , fzeroka 150. Beyti\n moc po- 
koy ftanowić* urzędy rozdawać , 
y  winnych karać. Sułtan Turec­
ki nie ma mocy w ich fprawy po­
lityczne wdawać fię*

Tuurtańika Rzecż-pćfpotita ***# 
f^ tg o  Łieya, który ieft udziel­

nym

O KTARO: HołDTT: PoRCIE 33 
nym Panem. Mieizka tamBafza 
Turecki, ale fię w żadne nie mje- 
fza fprawy.

Trypolitańfka R ’ ecz-pofpoI!ta 
rządzi fię aryftokratycznie. Delf 
iett głową Rady, y Woylka. Te 
wlzyftkie trzy Afrykańflcie rze- 
ezy-pofpolite, bardziey fię mogą 
nazwać fprźymierżońemi Porty, 
niż do niey należącemi. Cały z 
nieh pożytek ten Turcy maią, iź 
im kiedy nie kiedy iaką niewol­
ników liczbę pofyłaią. Bawią fię 
rozboiamj na morzu, od których 
ieśii iaki naród chce być. wolny, 
muli fię im dobrze opłacić.
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! Niektóre wiadomości o fąjied&kich 
nam Prowinciach, to tejl o MuU 

taniec li y fFołolzech.

' Ą /[UltmiJ  albo Mołdawia miały
•4 *'■* przed tym twoich panów: te­
raz Sułtan daie im Hofpodarow 
Chrześcian religii Greckiey , nie 
tiwaźaiąc ani na urodzenie, ani 
na godność: owfzem częlto na ten 
ftopień wynofi ludzi proftego (ta­
nu, Karcżmarzow, lub Rybaków, 
dla więkizego tych narodow upo­
dlenia y uciemiężenia. Sułtart z 
razu nie miał więcey daui od Mul- 
tan, iak tylko 2000 Tali. Alepo- 
tyu> Bogdan Woiewoda Multańfkł, 
obawiai^c fięy aby go Turcy w pod- 
dańftwtf nie obrócili, ucźynił ligę 
z Polakami roku *488, y  chciał G§

n i e k t ó r e  wiADonioscr 35* 
Wybić ż pod inofcy Tureckiey. S e ­
lim 1! Sołtah Wygnał go 2 Pańftwa, 
a ha i ego mi&ytbu bfadżił IvVana , 
IV! ul ta na rodem, slfe fekty Mahó« 
ir.etśJńfldey; Teh óbiątofiy fzą-jy 
powrócił do pierwizey iwoie^ re­
ligii: z tąd wbyńa między im y S e ­
limem powitała, na ktorey Iwan 
pż-zfez zdtadę zabity, y Prowirtcia 
ta cale pofzła w ploddańftwd Ttire- 
fckie rokit 1574. Podłiig świade­
ctwa Hiftorykow Tur&cktcH, zie­
mia iVluitań(ka nie płaciła pod ów1 
C za s  Porcie haraczu Więc&y , ialę 
tylko 8okoÓ Tali, Jak zaś zna­
cznie ten haraćż za csafenl ieft po. 
rhrióźony, łatwo poznać i  tego ćo 
fię wyraża w Monarchii Tureckiey 
Rikoia. Ten twierdzi, iż to ma 
od takiego ćzłó^teka, kfbry fam 
był przez lat kilka Woi6w6dą Mul- 
tańlkim. Taka tedy ieft dań co­
r o c z n a .

ć  2 1 Sui-
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i. S u łta n o w i Tureckiemu J 2 0  

kies, albo worków frebrney mo­
nety* każda hiefa ma w lobie Ta- 
lerow 5 0 0 ,  uczyni Talerow twar­
dych ócooo*

II. 'Wolku ok 20000* Oko czy­
ni trzy funty nalze.

III Miodu ok ioooo.
IV  Łoiu Kamieni 6co.
V  Smoły ok 500.
VI Na odzianie niewolników po 

galerach płótna fztuk 500.
V II  Doarfenału wofku ok 1330,
VIII Wezyrowi Wielkiemu kies 

10 frebrato ieft 5000 Tali: y futro 
fobole.

IX  Wezyr Kiiaiey to ieft ftar- 
fzemu pokoiowemu kiefę o 500 
l a l i :

X  Tefterdarowi, albo Podfkar- 
biemu YVialkiemu także goo Tali:

Prócz tego co rocznego hara­
czu

N IE K T Ó R E  W IADO M OŚC I 3 ?

czu wiele wydawać mufiHofpodar, 
na podeymowanie Poffow niepo­
trzebnych, y na inne pod ro.żne- 
mi pretextami wymyślone poda­
tki, które drugie, y  trzecie tyle 
wynofzą. Wad to, cc trzeci, rolę 
naftępuiący HoCpojkr obowiąza­
ny d/wać upominki niiey w y­
rażone.

Sułtanowi kies 150; uczyni TąlL 
75000.

Waledzie albo Matce Sułtana 
Tali: 200,00.

Fa w o rytowi Sułtana, który by­
wa iaki chłopiec gładki 1 0  kies to 
ieft Tali: 5 0 0 0 .

Kyflyr-Adze, to ieft nayftarfze* 
mu Eunuchowi czarnemu, zawia­
dującemu {Fraucymerem także 1 0  

kies. Tali: 5000.
Wezyrowi naywiękfzemu, y  

innym urzędnikom Oworlkim tak
wiele
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Wiele dać oiufi, iak wiele który 
Utarguie,

T ę  donatywę bierze fam Ho- 
fpodar r a  prowizią roczną po 4 0 , 

po §0 od fta, a cząfem po ito od 
f t a ,  y  tnufi tę prowizią corocznie

Naoftatek trzeba dogodzić łą- 
komftwii innych D w oizan, kto- 

rych niezmierną ie.lt liczbą, proc* 
penfyi y podarnnkpw , które co  
rok pofyłaią fię do P o r t y  na pozy- 
/kanie przyiaźni, y protękcyiprztĄ. 
dn^eyłzych Panów.

WołosKA ziemia iefzcze więkfze 
Ciężary ppnofić mu fi. Doftała fię 
pod władzę Turecką za ę?a/u Suł­
tana Baiaieta roku 1462. Kilka 
razy potym kufiła fig o zrzucenie 
z fiebie jarzma Tureckiego, ale 
dobowe ąiefualki przefzkodziły te-

mu

JSTIEKTORE W IA D O M & Ścr 3 $

rpu, y w yyiękfce ucictinężeuię 
wprawiły.

Na początku, nie płaciła wię* 
fjey hara ;zu, nad 120 kies Intb^a, 
to ieft oooop T^leęow d.p ; roku, 
Mateufz H[ofpodar W p ) o i  chcąę 
fię wybić z poddańltwa Poi ty, gdy 
był od i iey mocijo przyęiśniony, 
n m f i a ł  poftąpić więcey podatkowy 
a b y  y  liebie od śmierci, y pańfiwł? 
fwaicod Ipuftofzeniauwolnił. S ta­
nęło ,.wi§c na tym, se Wcł°fl\» zie­
mia odrąd nafrępui.gce, podatki cof 
ęoczni* nąTubie p» zyieła,

I  Srebra kies 2ÓoK to ie f t  Tą}!.* 
130, 000.

II Miodu ©k 15000.
1U Wolku ok g o c o

IV Wezyrowi Wielkiemu kies— 
ao to ieft Tali: 10000 y fzubę fobec 
lam i podfzyt%,

V Tefterdarowiy albo Podfka*««
biemu
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bieom Wielkiemu iednę kiefę, to 
ieft Tali- 500, y iżubę 1'obol .̂

V I Kjyflyr-Adze, albo Ochmi- 
ftrzowi Białogłowlkiemu 12000 afpr. 
jĄfpra iedna wynofi naizey mone­
ty fzelągow 4.

VII W ezyr-Kiiaiey, albo ftar- 
fzemu PokoioweinuTali;. 500y Izu- 
bę Tobolami podfzytą.

Inne podatki które na nich na­
rzucają, y owe trzyletnie , mała 
fię nierowpaią tym, do których 
Multany ią obowiązane.

R O Z D Z I A Ł  I X
O Tatarach

( !  1atarowie nię fą właściwie pod- 
dani Tureccy, fą jednak pod*

le*

O  T a t a r  a c h  4?

legli Sułtanowi Tureckiemu, Tur­
cy oazywaićj ich Bracią, ponieważ 
ofobliwizym między niejm trakta­
tem ieft to warowano, że gdyby 
nie ftało tnęlzczyzn z domu Otto- 
inańikiego, tedy na dom Hanow 
Tatarfljięh, jako 2 Famiii Gn.ejow 
idgcy ma fpadać pa&ftwo, Z, tejp 
przvczyny Tatarowie fą tak po- 
flufz ni Sułtanowi, iako właśni pod­
dani. Sułtan wprawdzie ni? roz- 
Jcazuieim tak nbfolytnie,,bko. in­
nym, ale fię tyiko przez lifty we 
wizyftkich fpraw-ach z niemi, 
nu znofi, te. iednak lifty, na któ­
rych i cnie iego ięft wieikietjpi l i ­
terami napifaae, nie mniey ppwą- 
gi u Tatarów mie,vabj, iako ordy. 
łjan$s u innych iego poddanych.

podług ftaroźytnęgo traktatu 
nredzy Turkami, y Tatarami za­
wartego, i!a razy fąm Sułtan Tu­
recki fwoią oicbą Im w  na w o y n ę ,

JLIj U
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Han też Ta tar (ki we fto tyfięcy 
fwoich ludzi, powinien fam, przy 
nim iść. Kiedy zaś tylko Wezyr, 
lub inny Hetman woyfeo prowa* 
dzi, dafyć ieft, że wtenczas Hau 
fyna fwoiego, lub innego Wodzą. 
We c terdzieftu tyfięcy wyprawi. 
P a c y  żad-ney pod ten czas niebio- 
rą Tatarzy: zdobycz iednak wizy- 
llka, którą mieć mogą, im fię do* 
ftaie, Miedzy zdobyczą, liczą nie­
wolników ohniey pici, których w 
nieprzyiacielfkich kraiach zabiera.' 
ią. Jeśli Który więzień nie mo­
że za niemi nadążyć, albo fię roz- 
ęhoruie, zaraz go ścinaią: innych 
zaś przed aią Turkom: którzy ną 
mieylca pewne , iako na iarmark 
naylepfzego towaru, który u Tar, 
tarów kupić można, przyieźdźaią. 
Małe chłopięta, y dziewczyny mło­
de, lą w  więkfzey u nich cenie: a 
im będzis urodziwlza , tym droi«

0 T  A T A R A C Ę  Ą£ 
Tatarzy fą pracowici, mało y  

mizernie iądaią. Ziółka, korzon­
ki fyrowe, mięfo końfkie y  inne, 
ledwie co oparzone, oraz mleko, 
ł'ą ich pokarmem zwyczaynym . 
Ich roiafta, y. w fi są bardsiey zlożo* 

z małych ąaUĘ|iotow„ włofia- 
Dyęh, płóciennych y  tkurząnyeh, 
niżeli zaoraaw. Tych czafow iuż 
maią y clpfupy. gdzie niegdzie:ta­

kowych wfi Uczą więeey iak dwa- 
kroć fto tyfięcy. G dy  tedy z ka- 

żdęy, wfi. po iedt-yrn tylko wyidzią 
ęzłowieku na woyne, wnet z za­
cznę będzie woylko co do liczby,. 
Mąięęnięyfi między niemi naąi  ̂
domy porządne y Auftene.
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0 rzMzie Panjłwa Tureckiego.

^trfTĄM, albo Cefarz Tureckś, ieffc 
^  abfekitnym Twoich poddanych 
Pa nero. Władsaasgo źadnemi prą- 
\yami nie ieft ograniczona. WTzy- 
fcy fą lego niewolnikami. Qn fain 
\vfz0lkirfini. dobrami fzafuje. Na- 
dąie konin chce majętności, y  ko- 
irm chce odbiera , wyiąwfzy wfi, 
y  iutcaty duchowne, których, fię 
nie tyka, y tak świątobliwie to za­
chowuje, źe gdy który Bafza, cho<5
za naywiękfzą zbrodnią na śmierć
Ikazany zapifze majętność, lub in« 
trątę iak:| naznaczy ktorernu Me- 
ęzetowi, takowa darowizna noufi 
h r ć ważna, y Cefarz iey zepfować 
tue może,

Sły-

O  R z ą v  z 1 E 45
Słyfzatem czffco (  mewi Picot 

autor Monarchii T iirickiiy  )  wfpo- 
p.iinaiacychTurczynów' nr b złeż 
y  wzdychania, iak<̂  nieraz C e f a r z ,  

w I adgrode licH*y przyilugi , źe 
mu. mizerny chłopek fi a ło\vaeh 
ipraCowanemti kubek wody podał, 
nie tylko go ód wfżellcicn pow io 
ności panń 1‘W o ie m u  po winnych 
uwolnił, alt* itiu y cafe Palia iego 
majętności darował, meżoftaWi- 
wfzy mu mieyfea nawet do vvohie- 
g o  ufkarżetuafię, za wfźyOkie pra­
wa* y p r z y  wileł?-jedno il - svo kia* 
dąc. Co Więlcfza n iem afż czło­
wieka, któryby fte temU dźiwówał* 
pr-niswaź fię kaldy dóczefnym tyl­
ko panem kładzie: y gdf która ma- 
iętńość w ied.nyfn domu długo zó< 
ftaie, ofbbliwey tó łalkawości Ce- 
farfkiey przypifutij, źe n ógąc ko­
m u  ipfsemu ciąć, d a w n y m  poffef- 
forom żaży wść pozwala#

Ófco”
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O b ow iązan y ieft WpraWdźi* C e -  
farź źachoWywać p ra w a W Aiko- 
i'anie opifane, y  ha to p r z y  obię-  

ciu rządów pańftwa. p r z y f ł ę g a :a -  
ie też famie prawa, c z y n ią  gd nie 
omylnym w y ro k o W  Twoich tłuma­
czem, y daią mii moc odmieniać y 
żnofić uaygruńtowhie} fze uftawy; 
albo prz\ iiaymniey w rt'ch fię dy- 
lpetifować, kiedy iego woli; f  ża­
rn y Ił om prżefżkadzaią. Przetoź 
cokolwiek on wy rzecze, to wnet 
ftaie fię prawem riaypewnieyfzym. 
Zażywa on wprawdzie cżaTerft w 
tych rzeczach rady Muftego , ale 
to bardziey dla żW y c z a iu ,  y  po- 
fpolftwa czyn i;  ieśłi bowiem M u -  
/ •'/ (przeciWi fię iego zdaniu, mo- 

go złożyć 2 urzędu, a innego, 
2 oryby fię z iego wolą zgadzał, na
I  mieyTce o ładzić.-

Turćy ż Twoiey Arony ófobll- 
lirfzą fwoim CeTarżoin czkść, y po-

&u-

r  v au
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fiufzeńftwo jak nnyści.śleyfze o- 
świadczaią: V to ir.Kią za haypier- 
wTzy fundament ćwiczenia y w y­
chowania młodzi fwoiey, wbiiaiąe 
im w głowę, iż nie malz męczeni 
ftwa chwalcbnieylzego, iako u* 
inrieć od włafney ręki, lubzroz^ 
kazu Cefarza,' y że ci których to 
fzczęście fpotyka, idą profto do 
nieba*

Wielki ow W ezyr Kara Mnfta- 
fa . nazwany Tzczęśliwy, za świa­
dectwem wyżey wfpomi ionego Ri- 
kola, z tym fię odzj w£ł< iż będąc 
fia takj wyfokim ftopniu, y  wizy- 
ftko ma!ąc podług myśli, tego tyk 
ko, do zupełnego izezęś-Ja (obie 
iedynie życzył , aby mog] timrzed
2 rozkazu Cefarza Pana lfaoie-
go-

Co tycze rządu W iriterćf- 
(ach politycznych, lubo y te ź$r

w i-
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willy od woli Gefarża, roztrzżjfa- 
ią iednak one na radzie C e  far (ki ey, 
która fię nazywa Galib Diwan, y  
odprawuie fię dwa razy w tydzień 
W SżaraiUj to ieft w Niedzielę y 
wtorek. Zafiada na niey W ezyr 
ńayWyżCźy, y  innych fześeiu We- 
Żyrow, a czalem też y Mufcy Wy­
raźnym Cefarza rozkazem wezwa­
ny. Weżyrwielki wyffuehawfzy 
ich zdań, donofi ie Cefarzowi, a 
Cefarz podług fwego Upodobania 
daie iwoy w yr ok.  Druga rada 
walna nazywa fię Oya Dymani, do 
k to te y , prócz wyżfey namienio- 
n ych , wzywani bywaią wfzyfey 
Urzędnicy,  Bafzowie, Óffuiero-  
Wie Wó^fliówij y  ludzie prawni.

4 *
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0  Sądach Tureckich.-

t T 7i*LKi Dywan, ieft naywyź* 
* fzy Trybunał u Turków, na 

którym wfzyftkie fprawy zna- 
cznieyfze fądzwne bywaią. Od­
prawuie fię cztery razy na tydzień: 
w  poniedziałek,- Wtorek , frzodę, 
y  fobotę, Zafiada na nim W ezyr 
Wielki, d\Va Kadylefkierowie, Na« 
tolfki y  Romefiki; Kanclerz, S e ­
kretarz, oraz fześeiu ranieyfzy cł* 
Wezyrów^ Patronów tam nie u- 
iywaią, ale każda ftrona fama przez1 
fię przekłada fwą fprawf; Decy- 
zią, albo dekret wielki W ezyr da­
je, jak a mtt fię podoba,- choćby 

D  dra-
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drudzy z nim zafiadaiąc^* przeci­
wnego mu byli zdania.

Prócz teigo Trybunału fą inne 
tnnieyfze fądy.j W  mnieyfzych 
iniaftach Kadyfowie fą fędziami , 
więkfzych jzaś AJ utai Kadyfowie* 
K adyś Lelkierowie fą naywyżft 
fędziowie: ieden Azyi, dfugi E u ­
ropy: na Wielkim Dywanie maią 
pierWfze mieyfee po wielkim W e ­
zyrze. Wfzyfcy urzędnicy D y­
wanu różnią fię od innych ofobłi- 
w ym  tokietn zawora , który oni 
oazyWaią Mudziwezy.

Ma też y  Mufty fWoy Włafńy 
Trybunał, nazwany Ulartia: do 
ktorego nie tylko dticbowne , ale 
y  świeckie jznacznieylze fprawjf 
Wchodzą.

W  Carogrodzie fą iefzcze dway
sr

O SąDAcń TuRF.cKrcft $t  
Sędziowie: iedeii Siibajji: drugi 
Stambiil Kddy fi nazwany. Pierw lży 
nawiedza «Hęćierii4, fitaćhai fpraw 
gardłowych, y  on£ wielkiemu W e­
zyrowi donoti. Drugi fą’d£iniiey« 
/kie fprawy tak potocżne, iako •f 
gardłowe, pod fdbą fczterecli
riamiiftników W e  czterech czę­
ściach ńiiafta dla latwieyfźegd 
fpraw fądzeńia. Za! Catógrodeffl! 
ftaymnieyfzy Kadys ma moć kara­
nia gardłłm. Wielki Weźyrfatńt 
fWoią Ofobą tźęfto tiaWiedza Wię­
zienia, nawet w nocy, yW6ćźachl 
fwolćh obwinionych! na gardło’ ka­
rać rozkazuie.

W  fsjdach TurćcKićh prętfca by« 
Wa fprawiedliyfrość. Same firo« 
ńy, beż patronów, iako fię rze­
kło prżeiładaią, y  popieraią twa- 
ie fprawy: świadkowie fą nsywię* 
kfiyaa u oićh’ dowodem* C hrzc- 

D  a śei-
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ścianie iednak nie mogą świadczyć 
przeciwko Turkom. Gdyvświad- 
kow nie ma , przyfięgę nazna- 
ęzaią. W  każdym ladzie ieft Al- 
koran dla Turków, nowy tefta- 
ment dla Chrześcian , a ftary dla 
żydów tnaiących przyfięgać. Pra­
wo powfzechne “Tureckie ieft A b  
kora.n, y Fermany albo erdyna* 
«ie Ćefarlkie,

, ......... K

R O Z D Z I A Ł  XII.

O Wezyrze Wielkim, y o innych- 
mr.ieijfzyck Wezyrach.

G
d y  kogo Cefarz Wezyrem fta« 

nowi, oddaie mu pieczęć z 
wyrytym| na niey imieniem Iwo- 
im. W ezyr te pieczęć ąawfze na 
pierflach fwoich tiofi, gdy fię pu­
blicznie ukazuie. W ^dza iego 
ieft tak wielka, iako f a m e g o  Ce» 
farza, od ktorego ią ma, to tylko 
wyigwfzy, iź nie mo£e śmiercią 
ukarać żadnego Bafzy , których 
on ftarfzym bratem nazywa fię), 
bez ordynanfu rękę Cefarlką na- 
pifanego. Nie ma też mocy ka­
rać Spahoia , ani Janczarów bea 
dokłada iehoffięiero w ., Tenprzy-

wi-
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Wilęy woyffcowym ludziom nada* 
py,  zaffanjsi ich od wielu krzywd, 
y ucifkow. W innych wlzyftkieh 
rzefzach W ezyr iett pełnomoprjy.
Y  w tym n»W*t ma tyle powagi u 
Cefarza, iż kiedy chce iakjegp Ha- 
fzę lub Innego urzędnika (tracić, 
łatwo Cefarlki wyrok, y  podpis o- 
t^zymi^ie.

Żaden nie npże Ippplikr, uni 
Jproiby iakjey do Cefarza aanofić, 
ł» jn ą w %  Wezyra, Jeśliby zą j 
fctc iaką miał krzywdę pd Wezyr 
rv, y  chfiał o pią Cęfarzowi, fię 
pfkarżyć, fen podług dawnego zwy- 
czaiu, powinien lobie ogień na gło­
w ę  wfożyć, y  tak biedź do Saraiw 
jak naywiękfzym pgdęm, tam 
dy Hę Cefs*rs nąydpie. Takiego 
nicht nie mc zatrzy mad, %% przf• 
lo iy  fwsj krzywdę Cęfarzowi.

We-

O W ezyrze W ie lk im  55 
W ezyr  z wielką wfpaniałością. 

iy ie : dwor ma liczny, K.i»d;yie^ 
dzie na publikę, bierze jzawoy & 
dwoma Ritami. Sam tylko Ce.* 
farz trzy kity nofi<5 moze. Nio- 
fą przed nim Buńczak o trzech o- 
gonach włofa końflcieg°>. na wyfo,. 
kim drążku, uięty m wierzchy zło­
tą gałką.

K,iedy iedzie W ezyr Wielki nsf 
Dywan {  ieft topoko.y w Saraiudo 
(ądow, y rad wyznaczony ) bywa 
przy ttim kupa CiaufzoiP y Mutar 
fa r  oko w, Ci %  nakfztałt Alabar- 
tnikow, których Panowie Chrze»,_ 
ściańfcy używaią. Jadącego lud 
wefołemi okrzykami zwykł witać 
życząc mu zdrowia dobrego. Proc^. 
dni na publiczny Dywan naznaczo­
nych, może w. 'nne powfzeduiej3 
fiebie w domu fądyfliiadać. ,

Pftr.
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Dochody Wielkiego Wezyra y 
do famego iego urzędu przywią­
zane, na pewnych wfiach Romelii 
nie przechodzą dwudzieftu tyfięcy 
Talarów bitych do rokuj ale przy?, 
padkowe iego intraty fą niewypo­
wiedzianie wielkie. Nie ma ża­
dnego Bafzy, ani żadnego urzę­
dnika, któryby fię nie miał niiey- 
fca fwoiego wielkiemi upominka­
mi u Wezyra dokupid. Wiedzą 
bowiem, że bez iego iafki, anido- 
ftad nie można urzędu, ani fię na 
nim ofiedzied. Ci którzy dslecy 
fą od Carogrodu, maią tam fwo­
ich agentów, którzy fwoich Pa­
nów łafce W ezyra częftemi po- 
darunkami przypominają. Y  nie 
dzieie fię to tam tajemnie; ale ia- 
wnie tak fprawiedliwość , iako u- 
rzędy, y  wfzelką uczynność tar- 
guią. K-to więcey daie, ten wię- 
sey bierze.

Al*
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Ale iako wfzyftkie te zdzierftwą 

wiadome fą Cefarzowi, tak też 
naywięcey do iego fkatbu fpływa? 
ią. Zaraz przy odbieraniu pie­
częci , mufi W ezyr dobrze fię o- 
płacid. Potym pod pokrywką przy* 
iaźni , oddaie mu częfto Cefarz 
Wizyty: ktpry to honor nie pro- 
ftemi upominkami, ale /karbami, 
iż tak rzekę, W ezyr opłacad mu­
fi. Częfto też Cefarz profi go o 
pożyczenie iakich fta tyfięcy tale- 
row na kupienie kleynotow , kq?> 
ni, y  tym podobnych rzepzy.

Przy  tych doftatkach y  potędze 
tak wielkiey podlega W ezyr nay- 
więkfzym niefzęzęściomj,

Niewielu w dzleiach Tureckich 
takich liczą W ezyrów , ktorzyby 
przez lat kilkanaście ten urzą4 
Sprawowali, y  na nim przyrodzo­

ną
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ną śmiercią życie l\ve zakończy. 
Ji. Inni ledwie kilkanaście dni na 
t y n  ftpgnitj zabawiwfzy, cięfzko 
Upadli. Dwor Cefarza Tureckie­
go , przewyżfza wfzyftkie inne 
P w o r y  fakciami. Cżafem tam 
Matka Cefarlka, czafem Jfyztyr- 
/Iga., ezafem też piękna teka ko. 
bietą rządzi fercem Oefąrfkim, al­
bo fatnęy Cefąrzowey. W fzyfcy 
ci maią fwoicb, przyiacjol, kfco- 
rychby chcieli podnieść, a pod­
nieść ich nie mog^ , chyba przez 
innych upadek. Uwa.żaią wfzyft- 
ftkie, poftępjti, y  ftowa, y  one * 
intereflein lub honorem Ceiarza 
tniefzaią tak długo, aź też. na ko- 
Biec biedny Wezyr, lub z, rozka­
zu Ce far Iki ego , lubteź przez bunt 
źołnierfid ftraci życie, albo na w y­
k a n i e  wyiedzie.

Prosa W i e lk i e j  W ezyra, Ieft

O  W e z y r z e  W i e l k i m  5 $  
Innych mnieyfzych W ^ y ro w lz e -  
Śc^u. Ci pofpolicie bywaią ludzie 
Uczeni, poważni, bieglj wprawie, 
y  znarzne przedtym urzędy łprą-
V owali, ^afiadaią z Wielkim We­
zyrem na Dywanie, jako fięrze* 
kfp, ale zdania (wojego n e dai§ą 
chyba wyraźnie fpytanł ą> nie od 
W. Wezyra, który iedpa^ rzadko 
tf> czyni, żeby nie zdaf t lę  cpdzey 
rady potrzebować, a prz^z to n- 
mieiętność y biegłość Hyoię poda­
wać na złe rozumienie. Pocho­
dy ich fą J? fkarbu Cefarlkięgo, ą- 
le ni« wyiiofjęą więcey nad dwą 
tyfiące talarów n* rok. Przy tey 
iniert^pści nie wdaiąc fię W niębe- 
Ipięczne y  zawiłe fprawy ? źyią 
fpokoynie bez zazdrości, y  ni;e 
ią podlegli odmiennym fzc*f$cią 
pbfotouą.

&
$

ROZ-
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O innych zmcznieyfzyck Urzędni­
kach Pańflwei Tureckiego.

T ) 0  uaywyźfzyrn Wezyrze, o kto- 
rym w przefzłym Rozdziale 

Biowiło fig, pierfi fą Beglerbeiowie: 
ci zaś maią pod fofaą Sandziakow, 
EeioW, y Ago ta. Beglerbeiowie 
dwoiacy: iedni maią fwoię intra- 

na miaftach y wfiach fohie w y­
znaczonych: drudzy zaś z Celar- 
{kich pieniędzy biorą zapłatę. Tak 
ci , iako y  inni koronni urzędni­
cy nazywaią fię w  powfzechnośai 
Bafząmi.

Każdy Beglerbey ieft przeło­
żony nad iaką Pro.wincią. Nay- 
pjęrwfzy tna pod fobą Anatolię

O  Z N A C Z N I  E Y S Z Y C H  U R Z ę H N I i  6 l

przedtym Azią mnicyfzą nazwaną, 
Intrata iego wynofi na tnillioi* 
Afpr: do roku. Sandziakow do 
iego należy 15•

Beglerbey Karanitinii ps?zedtym 
's .Ćilicią nazwaney", ma ińtraty ro- 

czney 667400 Afpt". Sandziakow 
pod niib ieft lledusiM.

/• ł* % /
feeglerbey Diarbeksru, albo Me* 

fopotamii ma intraty 1200660 aSpr, 
y  Sandziakow 59.

Beglerbey Szałńu sibo Dtwiajznu 
ma million intraty y Sandziakow 
fiedmiu.

: ■ y
Beglerbey Liriazu: (MelHo tnia- 

fto w Armenii wieikiey )  ma in­
traty 900000 afpr, y Sandżiako# 
fześciu.

Be*
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Beglerbey Ezramu na pograftf-

ćzu Gsorgii ma intraty isóoóóo afpr, 
Sanddakow ti.

Beglerbey Warn w WlHii intr*- 
ły  ma 1132209 alpr, y  Sandziaków 
*3-

Beglerbey Tehildiru n# granicy 
Georgii ma intraty 925006 afp, Sat^ 
Dziaków 9»

Beglerbey Sżelierezukn w  
*na intraty million^alpr, y  D u ­
dziaków 16.

Beglerbey dlgpu ma §17764 afpr, 
j  Sandziaków 7.

Beglerbey Marafzti rad Kufra- 
ffctń;rzeką, injędzy Mezopotamią 
$  Atep&in; ( Ttrrcy nazywaiąma*

cz*y

O ZNACZNIEYfzYCtt UftZęDNIKACH63
czey Zulkadrią)  ma 62845° aspr, 
y  Sandziaków 4.

Beglerbey Kibrofu albo Cyprti 
ma intraty afpr , 500650, y  San- 
dziakow 6,

Beglerbey Toraboltis fzarti, to 
ieft Trypola w S y ry i  ma intraty 
góoooo afpr, % Sandziaków 4*

Beglerbey Dei-bózańy srlbo Tre- 
tifonda ma intraty z famych ryb' 
7340001 afpr. Sarłdźiaka nić ma ża­
dnego.

Beglerbey albo Bafza Kar fu (  ieft 
tó mtólto nie daleko Erztumu leżą;** 
ce ) rna intraty 820656 afpif* y San'* 
dziakow 6.

Beglerbey Muzulu to ieft Nini- 
w y w Affyryi fna intraty 88IC?S  ̂
alpr Sandziaków 5-

Be~
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Beglerbey Ryki ma Oóoooo. San- 
dziakow /.

Beglerbey Rurmitu albo RomanJi 
'fna j io o o o o  aipr, y  Sandziakow 
24.

Jeft prócz tegr.wielu innychBe- 
glerbeioWj albo Bafzow, których 
dła krotkośei opulżezam.

Intrata ich wyźey wyrażona, ieft 
ta tylko, którą podług prawa bio- 
rą:. ta zaś która z rozdawania w 
Prowineyi urzędów , y  fądow, y
2 zdzierftwa pochodzi, niezmier­
na bywa.

Każdy Beglerbey albo Bafza, tna 
przy lobie trzech urzędników eel- 
fiieyfżych. Pierwfzy z nieb ieft 
fflufty : drugi Reinfenfćndy to ieft 
Kanclerz , albo Sekretarz : trzeci

Tef-

O  z n a c z n i e  y : URZęDKr IK AtfH  6 5  

Teftendar to' ieft PodAcarbi. Ci 
frZey fą,- lako' Panowie Radni ka­
żdego Bafzy, nie mniey iako y fa- 
inego Wezyra: ale Wezyrowfcy 
tak przewyźfzaią godnością y po­
tęgą tamtych', iako fam W ezyr 
Wielki celuie innych Bafzow. O' 
iMuftym będzie fię ńa fwym miey- 
feu mówiło , teraz o d\tfóch! ofta* 
taich krotko ńatnieniam.

R E I S F E N d Y  znaczy ftarfzego; 
wfzyltkich Pifarzow : Turcy zaś 
tym imieniem' nazywa iąwf?y ftteh,- 
którzy fię nauk a M i,  y praweń1! ba­
wią. Ten zawfze m'ufi być przy 
boku W ezyra dla pila ni a y r o z fy -  

łania ordynanfow, liniwerfałow, y  
przywilejów, których ńiezmierriai' 
liczba Codziennie wychodzi, po­
nieważ Turcy bardziey fię rządzą 
Wolą Przełożonych, tń i iakietni* 
Wita Wami tr\yałemiV Zacnym fca» 

K  żda1
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iźda fpra-wa olbbliwego crdynanfu 
potrzebnie. Z kąd Reinfenfendo- 
wie do tak. wielkich czaTem bogaftw 
przychodzą, źe iię Cefaifkim ro- 
'Wnaią;

T E F T E R D A R  albo Podflcarbi 
Wielki odbiera intratę Celarfltą , 
płaci kołnierzom, y inne publiczne 
potrzeby opatrcsie. Infzy to ieft 
urząd od Podlkarbiego Saraiu, któ­
ry D^yorikięmi tylko dochodami 
fzafuie, upominki CeCarfke odbie­
ra, y cały Ikarb tr,a w iwo im dozo­
rze. Mennice, zbroiownie, Ż0- 
py krufzcowe, y  wfzyftkie cła do 
niego należą. Za  towary cudzo­
ziemki e naywięcey 5. od fta płaci 
fię do fkarbu Tureckiego, ale kra­
jowe towary od wizelkiegcf cła fą 
trefne.

K A D IS-L E SK IE R O W iE  fą dwa 
nay-

0  z n a c z :  U f iZ ę D : 6 ?

ńaywyźfiSędziowie, iederi nad Eu- 
fopeyikiemi Prdwiriciami, drugi nad 
i\ztatyckie'ui, co do lądów prze­
łożeni. Ńa Dywanie, iakó fię iuź 
namieniło, tmią piei wfze mieyfc© 
po Wielkim Wezyrze;

E  2 ROZ-
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R  O  Z  D  Z  I A  Ł  X IV

O Urzędnikach Nadwornych.

P  Eliktar-Aga Marfzałek Wielki 
który nofi fzablę Cefaifką. Ten 

niepowinien mieć brody.

Embrahor-Bafza. Koniufzy Wiel­
ki przełożony had ftayniami.

Mirachor Ag*. Koniuf/y , co 
liadaiąctmu na konia Cefarzowi 
ftrzemię trzyma.

Bo/łandzi Ba [za, ma pod fwoim 
dozorem pałace, ogrody, y Fon* 
tany Cefarflde. Do niego nale­
ży wiele wfi nad brzegiem morllum 
koło Carogrodu leżących aż kędy 
czarne uuorze wpada. Na tych

wizy*

O  U r z ^ d n i :  n a d w o r n y c h  6 9  

wfzyftkich wolno mu wfzelkich 
fwawolnikow łapać y karać.

Nichandzi Ba/za Sekretarz G a­
binetowy.

Kapijlar Kahląfi W. Miflrz cere­
monii.

Teftiierdzi Ba/za Pilarz Pokojo­
wy.

Dogandzi Baj za Sokolniknawyż? 
fzy.

Zagardzi Bafza Łowczy Wielki.
Kurnadzi Bajza Przełożony nad 

Łaźniami.
Tulbentar Aga. Zawoy Cefarzo­

wi ubiera.
Sarridzi Bafza. Wielki Kreden- 

cerz.
Chifardzi Bafza Wielki pojjcza- 

fzy.
Ciuhadar Aga Szatny Cefarlki.

Muhafabedzi Bafza W. Kuchmiftrz

Lek-
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Lekki n Baj za I\ay wyżizy L e ­
karz.

Czafncgor' Ba!za \V. Stąnowpir 
ęzy.

Berber Bafza Balwierz Cefarfki 
Turnakdzi Bafza Pązupkcie ob­

rzyna Cefarzowi.
Ibriktar Aga. Mą wodę do pi­

cia, y  umywania pod fwcim dożo- 
?«*“ •

? }

R O Z D Z I A Ł  X V

0  Urzędach Saraiu, które famymtyi* 
ko Eunuchom białym , y czar- ..

nym jłuzą.

Tj u n u c h o w i e  biali należą do Iłu’?
źby Cełarza, czarni zaś do Uą 

lług Cefarzowey, y  Saraiu Białoń 
głowfkiego.

Kapą Aga Eunuch biały, prze-, 
łożony nad pokoiowemi Cefarlkie” 
mi, y wfzyftkiemi Eunuchami bią- 
leini.

Hazoda Bafza. Podkomorzy, 
y  ftarfzy Dworzan CeJąrlkich.

Sarai Kiaft nayftarfzy pokoio\vy 
dający w zawiadowaniu izby Pa-

k o '
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koiowyth, ktorzy^z Cefarzem w 
drogę ieźdźą. On im /vjknię iprą- 
wuie, y  ytfzełki porządek.

Chafnadar Bafza maiący dozor 
nadfkarbem Cefarlkim prywat ym, 
fetorego nigdy nie rnizsi.ą, chyba- 
fjy izlo o zgubę pańftwa całego. 
jBogaftwa y  kleynoty niezmierne 
tam chowaią, które po śmierci Qę- 
farzow znaydują.

Kilar dzi Bafzą Szafarz Pokoio? 
Wych, maiąpy dozór nad fpiźarnią 
do nich należącą.

Miercidzi Dozorca Meczetu Ce- 
farfkiego, rrtaiący dwóch Ęanij- 
phow pod fobą, y  innych 50 d© po­
dłych uff ig. Ci mają na dzień 12 
a f p r p r ó c z  obry w e k , które na 
nich idą z teftsraentpw ludzi 
umierających. Te tak wielkie by­

wa*

O E unuchach C zarnych 73 
waią, iż Miereidzimu czalem na ie- 
den dzień przypadnie czerw Zlot: 
100.

o  E u n u c h a c h  c z a r n y c h

Jiiśllr Aga, je ft  naywyirzytiji 
Przełożonym , łub Ocłiujiifcrzenł. 
buiłychgłow.

W al dr. Agafi Star fzy nad JSuiu»« 
cha mi Cti^rzpwey.

,Szahmnlcr Agaji Marfzałek dzie­
ci Cefarlkich.

Cha/na Agafi Podlkarbi Cefarzo- 
w«y.

Kilar Agafi Przełożony nad iey 
Apteką, Cumami, y Serbetami.

Byiukoda ySrgo/l Maiący dozor nad 
Izbą wielką Białogłow (ką.

ko•
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Kociukoda Agafi Maiący dozór nad 
izbą. nmieyfzą Białogłowfką.

Miertldzi Bafza Przełożony nad 
Meczetem Oefarzowey, do któ­
rego białogłowy na modlitwę cho- 
flfS*

7$

R O Z D Z I A Ł  VI

0  M uf tym, y innych Urzędach 
duchownych.

s i e r a k i a  Muftego ceremonią 
na tym cała zaw.-S.-t, źe Ce- 

far? feifl. W ,k łada  oa niego f z u b ę  bo? 
gatą fpbolaiiii podSzytą kofztuią- 
cą uaynmiey Talk .io,©o, a potym 
drugi tyliąc TaH; we złocie, uwi~ 
niony w chuftkę kładzie mu w za-, 
winienie zwierzchnicy fukni do 
zanadrza.

Intrąta iego czyni mu codzień 
2000 afpr. Prócz tego ma pod 
fwym dozorem niektóre, w-iafki y  
dobra do Meczetów GeCarfkich na­
leżące, z których wolno na u wy-.

tar*
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targować iak naywięęey bez boia- 
źni SńumtH.

Kiedy Mufty nrzęd obeynsuie, 
wfzyicy Pojłowip y Rezydenci 
Dworow poflronpych , jako teź 
Agenci Bafzow przychodzą do nie­
go z powinfzowanifcni, kfore ie- 
dnak nie ie(t wagnebez znac^pych
upoptinkow?

Mufty ieft pierwfzą głową areli- 
gii Mahometań%iey. Ma wielką 
powagę, y ufzanowanie. Cq on 
W iakiey fprawie poftanowi, temu 
y  fam Cefarz fprzeciwić fię nie 
juoźe. Deklaracia iego, albo de­
kret nazywa fię Defta.

Cefat-z fam bierze ęzęftokroć 
radę od Muftego w rzeczach wię- 
kfzey wagi, y  nigdy nie' zrzuci 
Wielkiego W ezyra, ani Bafzy z

urzę-

o  M U F T Y  M 7*7 

urzędu, aź będzie miał Dtftę od 

Muftego. Cer czyni ezęścriey dla 

pofpolftwa, niż z nabożeMtwa.

Rzadko Muftego .śmiercią ka­

rzą : a gdy do tsgo przyidćie , 

wprzód go degr&duią. J l i  

iaką żdradę, lub wielki wyli.ęp“k. 

popełni, tedy po degradaeyt biorą 

go do więzienia fiedmiu vś?ieź , y 

w mefzdzerzu, który na tć umy­

ślnie ćhowaią, poty go tłuką , ab 

niięfo y kości w lachę obrócą;

K A D IL E S K I E R  to ieft Sęeizia 
woy litowy naypierwfży id z e po 
Mnftym. Żaden nie mole być 
Muftym, który tego urzędu #p*żod 
nie fpr^wow^ł z p€>fafzfecŁn% elnva*

h -

M O ŁŁA RŚR  ieft Sędzia pro- 

wincyi iakiey ftaywyźfzy nraiący
pod
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pod fobą Kadlow, którzy w żna- 
fizniej Czy eh miaftach lądy odpra« 

wuią.. Ci wfzyiey należą nie ia­

ko do ftanu Duchownego, ponie­

waż Turcy fą tego zdania, źe ich 

prawa świeckie pochodzą ód Pro” 

rokow, y ich tłumaczów. Trze­

ba wprzód być na urzędzie Mbłfa- 

rara, nim tiadile/kUlem kto zofta* 
nie.

I M A N I  fą tó przełożeni nad M e ­
czetami pry watnemi. Obywatele 
tego iftieyfcsj, w którym Lnan u-  
łnrźe pódaią Wezyrowi Kandyda­
ta , a W ezyr go potwierdza. Ci 
powińni Umieć czytać AiKoran, y  
mieć flawę poczciwych ludzi. Nai 
leży do nich (źwoływać ludzi na 
modlitwę do Meczetu pewnych gb- 
dzin, a co piątek czytać z Aiko- 
ianu pewne w ie rfz y k s  y nauki W y­
brane. Iinauem nie będzie, kto

nie

O M u f t y b i  79

byt wprzód poftągaczem M e ­
c z e t o w y m -  P o w i n n o ś ć  poiługa- 
cza iett pewnych godzm dawać 
z n a k  lu dziom  m o d litw y  p oip oiit .  y. 

C zyn i z a ś  to v .ó ła i: jć  z w ieży  w iel­
kim glofeni te iłowa p °  1 U> -Ł'[.U. 
Boę ieft milki, łiog itr widsi. P>*jf 
znnwsm, zt niema mnego Bojłm  prócz 

■Boga: y wyznawani, źe M&homet ujt 

Prorok Boży.

Ludzie  duchowni , y  prawni ,• 
fą w wielkim u T a rk o w  p a c i a ­
niu. K ie d y  Ce (ar z co do nich p"f 
fze, lub i a ki ordy nans pofyła, tych  
zaw ize Ił o w  z-żyw a: h 'y c.o up* 
‘Jciejhwą Sędzicw. i) hdzt mądrych, 

karbem ułębohm Wymowy, y wyma- 

p łc i.  'y/ajza majiofć mech p  po­
mnaża.

E M I R O W I E ,  których inaćzey 
nazywaią E U  LAD  R E S U L  Uezif

łi?
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fię między duchownemi , potrę-* 
waż nią ze krwi M . boni era. Tur­
cy fę krew iako świętą wielce po­
ważają, y dla tego wiele im przy­
wilejów nadali: między ifinemi, y  
ten ieft, że ich żćden Turczyn 
tiderzyć nie może' pód ucięciem 
fęki. Ńofzą wizyfcy żawoy zie­
lony. Ten kolor ttTurkow ieft w 
Wielkiey powadze, ponieważ ieft 
kolorem5 Mahómeta.-

IVhrą Oni fwego przełożonego 

nazwanego N A K 1® E S Ź & E F  , 
kfcot-y chowa ofobna Gwardią , y 

ttioże iw\fh poddanych nawet 

Śmiercią karać, ale publicznie te­

go C?vnić ńre może.- Drugi ich 

lirzędnik ieft A LE ^D A R . Jego 

pówim hość ieft 1 ófić chorągiew 

iieloną przed Cefarżejn , gdy na 

jp&bftczfią ia k fi ceremonią w yież- 

dza. Mogą oni iptawować wfzy-

ftkie

O M ii f  t  y  iii gi
ftkie urzędy; handlu fię iedriak wy- 
ftrzegaią w fzelkiego innego, prócz 
kupczenia niewolnikami zwłafzcza 
Ćhrześciańlkieinii

R O Z D Z I A Ł  X V l t

O wychowaniu Młoizi.

|~^LA wychowania młodzi fwoiey 
m aią Turcy po wfzyftkiohi 

prawie miaftach znacznieyfzycti 
nleiakieś zgromadzenia; na w*or 
ńalżyeh Konwiktom. W  famyitt 
Carogrodzie liczą ich na 120; K a ­
żdy młody Tarczyn ma tam ofd- 
bną dla flebie komorkę, ftolik; y  
dwa łóżka, cztery bułeczki clile- 
ba na dzień, y potaż, oraz dwa 
odzienia na rok; Roku drugiego* 
mielzkania przvdai$ mu na dzień 

F  . ie-
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jeden alpr, go czyni 4 fzelągi na- 
fze, trzeciego po dwa afpry, czwar* 
tego po trzy, y tak daley.

Między temi konwiktami nay- 
flawnieylze fą trzy Cefarflue. Pier- 
wfzy wfatiiym Carogrodzie w Sa- 
rh'u, drugi na przedmieścia w Pe­
rze , trzeci w Adrianopoin. Ża­
den rodowity Turczyn mieyfca 
tam mieć nie może, ale famte tyl­
ko dzieci Cbrześcianflcie w niewo­
lą zabrane. T a ta rz y A lg ie rc z y -  
cy  ńaywięcey ich doftarczaią, czę­
ścią za pieniądze przedaiąc, czę­
ścią pofyłaiąc ich w upominku Ce­
sarzowi.

Tych dzieci nazywaią Turcy I- 
czoglanami y  fpofobią ich do nay* 
wyżfżych w Pańftwie fwoirti urzę­
dów. Wprzód iednak brak wiel­
ki między niemi czynią. Kie mó­

g ł

O WYCHOWANIU MłoDZI §3 
gą w tych konwiktach mieścić fię, 
chyba nadobną , y przyftoyną u- 
rodą jzafzczyceni. Pokazuią icli 
fmnemu Cefarzowi, a on podług 
fwegóupodobania, iednych do Sa ­
ra iu; drugich do Pery, a innych 
doAdrianopola odfyła. Ci iednak 
ktorży idą do Śaraiu, ir.ufzą mieć 
coś ofobliwfzego nad innych , y  
naypierwfi bywaią do poftąpienia 
ńa urzędy.

Skoro które dziećie wprowa­
dzą do konwiktu , zaraz zapifuią 
W  kfięgi, imię, przezwiflco y Oy- 
czyzńę Jego. Potym óddaią ie do 
Byiukody, albo Kuciukody, to ieft 
do wyżfzey albo niźizey izby. W 
pierwfzey bywa ich pófpolicie 400, 
W  drugiey koło 250.

Te dzieci będąc wychowane w 
cbyczaiach cale odmiennych od 

F  a lw i -
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fwego urodzenia , zapominają W  

krotce y wiary y Rodzieow , y  Oy- 
czyzny, a przywykfzy do obrząd­
ków , y z w v czato w Tureckich, 
b^rdziey częftokroć, niź rodowici 
Turcy brzydżą fię Chrześcianami: 
myufilnieyfze ich {faranie, po­
dobać fig y  zafiugowad Celsrzo- 
Wi.

Kśpi Aga, przełożony nad białe- 
mi Eunuchami ma naywyżfzy do­
zór nad temi dziećmi. Eunuchowie, 
czy fO z przyrodzenia, czy zinney 
Jakiey przyczyny, by waią pcJpoli. 
cie (k Jon nenii do okrućieńftwa,, 
przetoż bardzo furowo z owemi 
dzi«ćnu obchodzą fię: pofpoliteich 
kary fą porty ścille, óiefpanie dłu­
gie, bicie w pięfy, y  inne iefzcze 
przykrzeyfze umartwienia. Któ­
ry  tedy z nich przeydzie przezro- 
żnefzkoły, mufibyć pofpolicie rrad 
innych bardziey martwiony, bar-

dziey

O WyCHOWAKIW MłoDZj gg 
dziey cierpliwy , bardziey poffu- 
fzny, y  fpofobnieylzy do wy kona: 
nia wfzelkiego rozkazu z nieporó­
wnaną pokorą y  ochotą.

Naypierwfza tam ich nauka, ieft 
zacho,vanie milczenia, y Ikromno- 
«ci: do ktorey famąnawet powierz­
chowną poftawęftoluią, żeby w zie­
mię patrzyć, a ręce na krzyż zloży- 
w u y  przed fobą trzymać. Hoizia 
albo fld.iftrz, uczy ich modlić fię po 
Ąrablku, y  (.ego wfzyftki go, cokol­
wiek do (ekty MahometańflŁiey na­
leży. W -tym  gdy fię iuź, należy­
cie wydofkonalą, dopiero ich z grun.- 
tu uczyć poczynaią Perlkiego, y  
Ąrabfliiego ięzyka„

Karmią ich nayczęściey ryletn,. 
y  innemi dobremi potrawami, u- 
czącym fię przyzwoitemu Bieli, 
anę tnaią z płótna aoi zbyt cięa-

kie-
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kiego, ani zbyt grubego: fzaty z 
fukna dobrego Angielskiego lub 
F  rancu (kiego. N  ie fphodzi im tam 
na żadnych wygodach do życia 
uczciwego iłużących.

Wfzyftkim ich poftępkom Ę f .  
nuchowie pilnie fię prżypatruią, a 
naybardziey tego ppftrzegaią,aby w 
poftępkach iwoieh ku równym 
przyftoyność, a ku ftsrfzym po- 
fzanowanie zachowywali. Żaden 
nie może nigdzie wyniść, nawet 
na mieyfca potrzebne, bez przy­
danego fobie Eunucha. Z  kre- 
wnemi nawet fwemi mo\yić nie 
naogą bez pozwolenia famego Ka- 
p i Agi. W  falach w których fy- 
piaią, cała noc lampy fię paią. Co 
piąte lub fzofte łóżko, fypia E u ­
nuch między niemi wyżey trochę 
nad innych, aby wfzelkiey przy- 
ftoyności poftrzegał.

Gdy

O W y c h o w a n i u  Młoozr $ f  
Gdy owa młódź zacznie fił na­

bierać, uczą ią z. l^ku ftrzelać, ko­
pii zażywać, żelazne wielkie fzy- 
ny ci(kać y d^iryty rzucać. L e ­
niwych Eunuchowie fu rowie ka­
rzę. Wielu ich ieft, którzy fię nay­
bardziey ćwiczą w ciągnieniu lu­
ku , y niby po ftopuiach poczę- 
wfzy od wolnego, aż do naytę|,? 
izego, do wislkiey w tey Iz^ace 
dolkonałości przychodzą. Olobli- 
wie iednak. dp ieźdżenia na kopia 
ich fpofobią, n iety& o żeby na nim 
pięknie y  mocno fiedzieli, aletsż 
żeby w iak nayprętfzym biegu tak 
przed fię, iako w tył z łuku ftrzę- 
lać, y  dziryty rzucać zręcznie u- 
tnieli.

Na takowych gonitwach częflo 
y  fam Cefarz bywa: a czafem .też 
czarnym Eunuchom każe fię z 
niemi potykać: co liabo przytę­

p ią
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pionemi dzirytami czynią, z taką 
iednak zapalczywością potykają 
{ię, a to dla utrzymania llawy ka­
ż d y  koloru fwoiego, że fię rzadko te 
Rycerfkie igrzyfea bez krwi rozla­
nia rozchodzą, To też trzeba wie* 
dęieć, źe ta młodi z obu izb, tak 
pomienionę gonitwy , iako inne 
iwoie zabawy, zawrze niięd?.y (nu­
rami Sarąiu pdprawuią.

Prócz ięzykow y fztuk R ycer­
skich, fpotbbią ich do iakiego rze- 
miefifa, albo roboty ręczrtey: na- 
przyklad : fayć, haftować na Igo­

rze, ftrzuły, fahaydaki, y inne na­
rzędzia do ftroięnią koni robić. 

Drugich uczą iak zawoy kfztaltnia 
zawinąć, fuknie Ikładać, y chędo- 

żyć, pfy albo ptaki w praw owad. 

S ą  teź, którzy fię y w Muzyce 
Wydofkanaląią.

O  W y c h o w a n i u  Młopzr 89  

Ci którzy znsczniey nad dru­
gich w nauce, y  innych ćwicze­
niach poftąpili, na wyźfze pomy- 
kaią fię godności. Naypierwszy 
ftopień ieft, gdy ich do prania cl mit 
Cefarkich obraęaią. Na tenczas 
daią im fuknie lepfze , zamiaft ftt- 
kiennyęh iedwahne złoeilte: żołdu 
też im przyczyniają, 4, lub 5, a 
czafem 8, y 9. aipr n,a dzień. Wy­
chodzą z tamtąd do Hazna Ody to 
ieft: ikarbowey izby, albo do K u  
iaru : to ieft Apteki Cefarfkiey, 
gdzie chowaią perfumy, lekarftwa, 
wódki, y napoie. Z  tych dwoeh 
inieyfo przenolżą fch do Haz-oda, 
to ieft pokoiu Cefarfkiego, w któ­
rym zawfze ieft czterdziyftu po- 
kpiowych.
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O Iczoglanzch , albo Pokoiawych 
przy boku Csfar[k,im.

T ) r z y  boku Cefarfkim, zawfze ieft 
-i- czterdzieftu Iczoglanow, iako 
fię wyźey namjeniło. Z  tyęb dwu- 
nafiu naywvźfze urzędy U Dworu 
maią, tai ieft S.eiichtar A g a , albo 
Miecznik , Szatny Cefar(ki , K.o- 
nlufzy » Stauowoiczy , Łow czy 
&c„

Ci wfzyfcy, Jako nayWiźfi bo­
lcu Pańfkiego, do naywyźfzych „ 
ikoro który w  Paudwie zawakuie, 
Urzędów przychodzą. Ten przy- 
ftęp do Pana , który roaią , fpra- 
wuie, iź ich częfte upominki (po- 
tykaiij, iako to fzable, fuknie, fa»

hay-
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haydaki, konie, y tym podobne. 
Ich Cefarz zfwoiemi ordynanfams 
do rożnych Bafzew pofyła. Przy- 
wileie też na Hofpodarftwo Wo- 
?o(kie; Multańłkie y  inne przeło- 
ź*ńftwa rozwożą, >akQ tez y upo­
minki Celarza, gdy ie Wezyrowi, 
lub któremu JBaiży pofyła. Te 
wfzyftkie u (kg i, fprowadzaią na 
nich csęfte y drogie w pienią­
dzach, klejnotach, y inuyc|i rze­
czach podarunki , z. kąd do zna­
cznych bogaćtw przychodzą.

Tym fpofobem przez czas nie. 
iakiffuźy wfzy w Saraiu Cesarzo­
wi , poltępuia na naywyzlze W 
Pańftwie urzędy, nie pierwiey ie­
dnak , aż lat 40 wieka fwoiego 
ikońęzą; ale y w tym czafe.in Ce- 
lar z dyfpenfuie.

Pierwięy nim kto w-yidzi* z
Sara-
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Sanjiu na objęcie iakiego urzędu, 
V>'Tzyfcy rao wi zytę oddaią, y po ­
darunki ofiary i 3. Cefar*o\ya (kma, 
Damy Cefarlkie, Eunuchowie bo­
gaci, Wezyr WieSki , y iqni U- 
rzędnicy L)wor(cy, każdy po­
dług Twego j/rzernc|;er}ia obfyłaią 
ich upominkami czynią to z wzglą­
du na Cefarza, aby jego łąfkę przez  
to uczcilj-

Odieżdiąiąc ną obięcie urzędu, 
oddaią y  oni w i z y t y  „• źegnaią 3  
Wielką uczciwością Kapa Jg e  to 
je{$ ftarfzego Eunucha, y  innych 
przednieyfzych w Saraiu urzędni­
ków. Czynią zaś to z tak wiel­
b i  grzecznością , iak nie możną 
|epiey u żadnego Dworu ĆrześcU 
ańłkiego. Turcy albowiem mię­
dzy Tobą wielce fą obyczayni, y  
uczynni. Samych tylko Chrzę­
ścisz bardzo grybo traktują: ale to

bar-
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bardziey Z wzgardy y pychy czy­

nią, niż z niegrżeeżnóści.

R O Z D Z I A Ł  X l X

0  nauce Turków vo pottfztthnoJći.

N a t p i e r w s z a  ii ńseh ieft nauka 
ięzyka Arabfkiego który 

wfzyftkie fkarby,y ozdoby ich wia­
ry  w fobie zamyka. Każdy urzę­
dnik mufi ten ięzyk Umieć, źt by 
mógł czytać, y piTać ordynanlei 
oraz rozeznawać dekreta od Ka« 
dyfow wydane. Po Arabikim. 
Perlili ięzyk ieft w  naywiękfzym 
u' nich fżacunku. Język  albottieffi 
Turecki będąc fam przeź fię zbyt: 
ofchiy , y  niedoftateczny ; wiele 
flow Pferlkich y Arabfkich żaźy W3'

dk
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dla pokrycia grubości Iwoiey, y  
dodania (obie okrafy.

Kfięg', które zwyczaynie czy­
tają w Perfkim ięzyku fą tec Da- 
fitan, Szahydy, Sendattar, GuUjlan 
Bojlcm Cliafie: a potym te : które 
fię nazywają JM uw lane. Jeft to ia- 
kaś miefzanina Io w  PeHkićh y A- 
rabfluch wybornych, częścią wier- 
fzem , częścią zwyćzayną mową 
napilana. Kfięgi te maią być do- 
fyĆ dowcipne, y zabawne;

Drudzy za cel nauki fwoiey kła­
dą fobie umieć na pamięć cały Al- 
koran , aby mogli doyść urzędu 
JDziufokon. Tych powinność ieft 
czytać Alkoran za dufze zmarłe, 
na coTurcy wielkie fundacieczy­
nią. Ćzytaią też inne kfięgi za­
wierające uftawy y  ceremonie ich 
fyiary, y  one ludziom proftym co

dzień
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dzień przez kilka godzin wykta' 
daią. ■

Maią krom tego wierfze Per- 
fkint ięzykietn, nakfżtałt nalżych 
z kadtenćiami pifaile, które wlbbie 
żtfwieraifl. piękne cb do obyczaipw 
nauki, y dowcipne zdania, a!o© 
fentencie, których fię na pamięć 
uczą, y klztałtiiie ich W rozmo­
wie zażywać umieią.

lnfzych nauk nam ź W y c ż a y i iy fc l i  

taro nie znaią: M a t e m a t y k i  iednak 
cokolwiek, y  to  niedofkonalenie­
którzy umieją. W  Aflrologii nie­
którzy ćwiczą fif dla zgadywania, 
y  wróżenia r o ż n y c h  lzczęsćia od­
mian, y przypadków, ale fię wtytn 
równie zawodzą, iako y  nafzeKa­
lendarze. Geografii Pańffrw innych 
cale nie umicią: fwoich nawet Kro- 
leftw y  Prowincyi położenia ni®

re-
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rozumieją. Tych ied-nak cżafbw 
żnayduią fi? chod nie ^  ^
rzy fię w tych naukach dwitzą y  

p nf ^ ; Chronologię y HL -  
rię Panftwa /woiego mają doftate- 
czme opifanę, która im wielką by. 
Wa pomocą w trudnych y  zawiłych 
okolicznościach. W  rzeczach też 
politycznych maią dość ludzi tak 
biegłych, że w traktatach, y  iti-
nych publicznych interefTaćh, nay-
dolkonalfzeinu ftatyśoe nie dadzą 

oizukać. *

ROZ*
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O Adziamoglancichi

A d z i a m o g l a ń i  fą tegoż rodtf j 

^ c o  y Ic^oglani albo pokoiowi 
Cefarfcy * ale do niźfżycłl y po- 
dleylżych SaraiU poftug Wyzna­
czenia Są po więkfzey części ź 
rodzicow Chrześciańfkich, wdzie- 
iiąciu, lub dwunaftu leciech W nie« 
Wolą zabrani. Równie ich i iako 
Iczoglanow ftawię Wprzód przed 
Wezyrem , ale dla niedoftatktl 
kfżtałtney urody wybrakowani nie 
rnogą fię mieścić między pakoio- 
Wemi Celarlkiemi. Przetoź ie* 
dnych do SaraiU w Galadej dru­
gich do Adrianopola pofyłaią* aby 
fię tain do ulług Saraiowych fpo* 
fobili i innych też w mieście zo* 

G  fta*
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ftawuią dla uczenia fię rzerrnolł ro- 
żmaftyefo,- a innych obrscaią, do 
©patrowania kom , do kuchni, do 
rąbania drew, do robienia wiofla- 
sni na Galeonie Cefarflum, y tym 
podobnych ufiug.

Ci którzy do Saraiowych pbflfuj 
doftaią fię, tnufzą być filni, y do­
brego ciała ułożenia. Suknie im 
daią z lukha grubego, czapki z fier- 
ŚCf, nakfztałt głowy cukru. K ar­
mią ich mięfero, y ryżem po do­
datku , ale bez wymyfłow. U-*- 
czą ich czytać y pifać, kiedy w 
którym dowcip byftrzeyfzy po- 
ftrzegą: ale naybardziey ichwprar- 
wuią do biegał, fkakanła, paffowa- 
nia fię, fzyn żelaznych rzucania, 
y  tym podobnych zabaw. W i?y" 
fcy ci zoftaią pod władzą Boftan- 
dziego Bafzy, albo' Ogrodnika Cć- 
ferlkiegoj a znayduie fię ich w «>»

ko-
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kolieznych ogrodach, y  Saraiuna 
dzielięć tyfięcy*

Ńi«ś biorą żadaegó t  tych A łlz l^  
rfioglanow SaraioWych za Jarifcza3 
ra* ale czalem za wierną ufługę 
wychodzą na flużbę do Bafżow » 
gdzie za pomocą Panów Iwóicht 
znaczne pieniądze ćzęfto zbiera-* 
ią, y  ófiatekdni fwoich wygodniej 
y  w fpokoynosci przepędzają, la ­
ni iednak poftępiiią czafeni na wyż- 
łze urzędy, y mogą żoltać Boftań* 
dzim Bafza a którym wyżey nad­
mieniło fię , a teri może być Ba- 
fzą Kairu, y  Babylohu, a cżafeni 
y  Wielkim Wezyrem.

Infi Adziamoglarii, którzy fię* 
w Saraiu pomieścić nie mogli, gdy 
przychodzą do iat zdolnieylżycht 
zoftaią Janczarami. Wpifiiią W re- 
ieftr wfzyftfeich tych Adziamoglaf 

G  2 ZłOW
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now, ymieyfcezkąd który rodem. 
Każdy z nich bierze żołdu od Ce- 
farza trzy lub pięć afpr na dzień.

K O  Z  D  Z  I A Ł  X X I

O Woyfktt Tureckim wpoitfze* 
chności.

^ni7oYSKf> Toreckfe, dzieli fię!o- 

gulnie na dwa rodza e. Je­

dni fą, którzy trzymaią dobra za 

przywilejami; y podług intrat Two­

ich, powinni z pewna liczbą żoł­

nierzy ftawić fię na woyme. Dru­

dzy zaś, którzy z (karbu Cefarlkie* 

go żołd biorą: a ci fą Spahowie, 

Janczarowie, Artileriftowie, Gwar­

die, y  Okrętowi ludzie.

Pierwfzego rodzaiu ludzie, na- 
zy-

O W oyskuT ureckim ior
zy waią fię Żarnowie, y  Tymarowie. 
In trata iednego Zaima od 20000 
afpr, wynpfi aż 99999, niewięcey; 
bo gdyby iefzcze itidną afprę do­
łożono, byłaby iuż infcrątą Sandziak 
Bein, który ieft Bsfzą, a nie Zai­
ma. Tytnarowie zaś trzymaią do­
bra mnifyfzą intratę czyniące,

Zaim ?a każde 5 0 0 0  afpr intra* 
ty powinien fta wić jednego człe­
ka konnego, którego Turcy aa- 
Zywaią Zehet. Naprzykład , kto 
ma 3 0 0 0 0  afpr, powinien takich lu­

dzi fta wić fześciu, kto zaś ma 90000, 
powinien przyltawić ?$. X rj*e 
tylko ich żywić y odziewać , ale 
teź y namioty mieć dla nich obo­
wiązany ieft.

Tymar zaś z innieyfzym nakła­
dem od 3000 ałpr iednego ftawi 
konnego, y umieyfzemu, niżZa^

im



JfOJt O  W o y s k u  T u r e c k i m  

im czyni wygody. Tak Ząirno- 

w ie/iako Tymarowie powinni ia- 

*ni f\yenii ofobami iść na woynę 

lądową: ani choroba, ąni wiek dzie­

cinny od tego ich nie] zaffania: cho­

rego w lektyce, a dziecię w ko- 

fzu na konip zawierzonym wiozą.

Ci wfzyfcy matą fwoich Pułko­

wników nazwanych rfłay Begler. 
Bafzowie, y Sąndziak-Beiowie fą 

ftarfinad puikownikow, a Begler- 
fceiąwie nad nimi. Naywyżfzy 

Hetman nazywa fię Sera/kier, któ­

ry  to urząd, albo fam Cefarz, gdy 
Ieft w woylku przytomny, albo 

Wezyr wielki, albo kto inny zna? 

pzny fprąwuie.

Między Zaimow, y Tymarow, 

wchodzą Woluntariufzowie, albo 

Ochotnicy, po Turecku nazwani 

ęionnu(lami. Woiuią iwoim kof

Iztetn
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fztera w nadzieię doftąpienia przez 
fwe męftwo iakiey maiętnOŚ.ci, V 
mieyfca po zabitym Zaimie, lub Ty• 
marze. Ci pospolicie mężnie po­
ty kaią fię . y na Ł* ° i iie niebefpie-, 
czeńftwa śmiało, fig narażaią będąe 
tey nadziei s iż sipo iakie dobra 
ich fpofekaią, albo męczeńftwo, le­
żeli woiuiąc z ęhrześ.cispami sg i-  
ną.

R O Z D  Z I  A . Ł  XXII .

0  Spmctck.

P rócz po.wiatowey Jazdy, okto? 
r e y  lię teraz mowiio , ieft dru­

ga poważnięyfza , która z (karbu 
Cefarfkiego żołd bierzą, y nazywa, 
fię właściwym imieniem Spa/iż. 
Podczas pokom bywa ich zw.y“

czay- ..
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czaynie 12000, a fą dwoiacy. J e ­
dni maią chorągiew żółtą, y  nazy- 
waią fię Sihhtar: drudzy czerwo­
ną, y nazywają fię Spaha Oglani, 
jakoby fiudzy Spahow, ale teraz 
w więkfzey nad Panów Tą powa­
dze, że na pewney potyczce pier- 
wfi.byli uciekli, a ci pUcu dotrzy­
mali,

Broń Spahow ieft fzabla, kopia,  

y  dzjryta: (  ieft to nakiztałt wło- 
pzni, trzy łokcie wzdłuż z grotem 
na końcu ) ,  Maią drudzy łuki - 
ftrzały y piftolety, ale oni nie wie­
le dufaią broni ogniftey. Niekto* 
rzy  miewaią zbroie, albo blachy 
Żelazne tym kolorem malowane, 
Jctorego ieft ich Chorągiew. K ie ­
dy wpadają na nieprzyjaciela, wo­
łają Ałłach, Ałłach.

Zołd Spahow ieft rozmaity, ie-

dni
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dfii po 12, a drudzy aź po rooafpr 
biorą na dzień. Przyczyniają itn 
częfto żołdu za znaczne iakie pod 
czas woyny dzieło, kiedy pi^-y- 
ftąpi łafka Wezyra , lub Pisarza. 
Prócz tego za każdą głowę nie~ 
przyisciehką podwyjifzaią im żołd 
dwoma aJprami na dzień. Przy 
wieździe też na pańftwo y  koro- 
nacyi Cefarza pomnaża fię ten żołd 
podług hoyności Cefarza, y  przy­
chodzi nie którym aż do ftu afpr; 
nad który, więkfzy iuż być nie

• -*inioźe. Kiedy zaś fam Cefarz wy­
chodzi fwoią ofobą na woynę, da­
je w podarunku każdemu Spaho- 
wi po 5000 afpr. Zowią to Sa- 
dak sichcias to ieft na łuki, y ftrza­
ły.

To woyfko Spahow, nic innego 
nie ieft, iako mneftwo iudzi kon­
nych. Nie fą oni podzieleni na

pułki
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pułki, y  chorągwie , ale tylko ku­
pami biegaj, y  potykaią Hę. Przed- 
tym w wielkiey byli powadze, ale 
dia buntów , które wefpoł z jan« 
cza rani i czynili »nie r a z , (ą zna­
cznie uniżeni.

Podczas woyny, oprocz Ipahow 
wyzey rumienionych , zaciągaią 
<pztery inne rodzaie. Pięrwfzy zoT 
wie ilę Sag U kfedzi: chorągwie 
Kia białe z czerwonym. Drugi 
Soł Ulefedzi: chorągwie ma białe z 
źoftym. Trzeci Sagureba: to ieft 
kołnierze fzczęścia: chorągwie ich 
pielone. Czwarty Soł Gureba z, 
chorągwiami białemi.

Są  iefzcze inn? Spafoowie nay- 
Więkfzey powagi nazwani Mutafa* 
ta Kadzi. Wychodzą z Saraiu, 
maią na dzień 40 afpr: ieft ich ko­
to 500* Powinność ich jechać za

C e-
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Cefarzem, gdy w iakąfcolwiek drcr- 
gę wyieżdzs.

R  O  Z  D  Z  I A Ł  X X I I ?

0  janczarach albo piechocie 
Turechiey.

PO Spahach Janczarowie nayw»ę* 
kfzą fą twierdzą Pańftwa Ture-> 

ckiego. W  początkach nie była 
ich więcey nad óooe: teraz zaś po» 
ipolicie w pokoiu bywa 2 0 0 0 0 ,  lur 
bo można do fta tyfięcy tych nali­
czyć, którzy imieniem Janczarów 
nazywaią fię: ci lubo nie biorą źoł» 
du żadnego, przywileiow iednalę 
Janczarlkich używaią , ponieważ; 
pod tytułem ied.nego fześęiu , y 
fiedmiu czafem fię zawiera. Oj 
ludzie, aby fię od podatków, y

po-
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powinności połpolitey uwolnili, 
daig co rok iakie upominki offieie- 
rom, aby.fię za Janczarów mogli 
uda wad

Janczarowie brody nie *spu- 
fz czatą, tylko wąfy, ponieważ u 
nich golenie brody ieft znakiem 
niewoli, Dia tego w(/yfcv poko­
jowi, y  wfzyfcy Saraiu polługącze, 
tymże fię kfztałtera golą, pokazu­
jąc , iz fą poddanf y niewolnicy 
Cefarza. Ale fkoro fię który Jan­
czar od ftuźby woienney wyzwoli, 
aibo jakiego urzędu doftąpi, zaraz 
brodę, na znak wolności zapu- 
fzcza.

Nftn kto. do reieftru Janczarów 
wpifany będzie, muli wprzód być . 
ćwiczony w rożnych pracach, y  
powinnościach źołnierfltich. Ta­
kowi Ja n ta r ó w  kandydaci, fą na-

kfztałt
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kfztait owych , ktor'ych Rzymia­
nie Tyrones nazywali. Maią. nad 
fobą itarfzego Stambuł- /łgajfy. l e n  
ich zażywa do w ie lk ich  roDot 
tvvardy«h , które ciało do pracy, 
do znofzenia trudów y niewcza- 
fow fpofobią. Mufzą więc drwa 
rąbać, y  trzeć; ciężary dźwigać, 
zimno y gorąco znoiić, w ogrodach 
robić, drzewa koło ulic ładzić &c. 
Złożenia maią fwoie po gankach 
ogrodowych Cefarfkieh , których 
ieft bardzo wiele w Stambule y o- 
kolicach.

Gdy który iuż należycie będzie 
w' tym wfzyftkim wyćwiczony , 
przenofzą go do koszar Janczar* 
{kich. Tam po imieniu go zawo- 
ławfzy wpifuią go w kfięgę. Wpi­
fany zaraz bieży wi Ikim pędetii 
do Oda Bafzif to ieft ftarfzc-go i- 
zby, który go uderzy dłonią koł©

ucha
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ucha, gciy go miia, na znak, iż 
go podmycie pofiuizeńftwo przyi- 

muie. Y  taki ieft werbunek Jan* 
czarów*

Zoftawfzy Janczarerh, nie mig* 
waifj zrazu więcey żołdu, iak po 
iedney na dzień afprze: potym po 
4;5 aż do 12. Więcey iuź iaden 
fpodziewaćfię nie może, chyba go 
fzczęście wyniefie na ftopień He­
tmana polnego Janczarów, który 
fię nazywa Kiahia Bey.

r '

Prócz tego żołdu datą każdemu 
na dzień Ryż, dwie fztuczki mię­
ła o czterech unciach każda, y czte­
ry kawałki cliłeba o ośmiu unciach* 
Wfzyfcy iadaią razem w izbach fto- 
ło w ych , godziny wyznaczoney. 
Suknie też maią od C<farza.* Iło­
wem ninaćzym im nie (chodzi tak 
eo do żywności, iako y odzienia,

O  J  A W C z A  R A  c Hf 1*2

Ten doftatek czyni ichfkfónne- 
mi do fwawoli, y buntów  ̂ kiedy 
iaka mąią do dworu ehoć pozorna 
Urazę. Naypierwiey to czynią 
przy publicznym Dywanie, gdzie 
ich zawfze ko}o 500 , co fobota 
Niedziela Poniedżiałsk, y Wtorek 
wartę trzymają. W  te dni dai^ 
im ieść z kuchni C6far(kiey, Je^ 
śli tedy naaią iakie od dworu nie- 
ukontentowanie przewracają po­
tra w y , y  depta ptiłmiflki, ódzy- 
waiąe fię z ffowamr buntowniczy­
mi. Softan y urzędnicy przed* 
nieyfi maiąc doświadczenie, iż ta­
kowe bunty* zawfze iakie nieszczę­
ście za Tobą pociągaią, ftaraią 
ich }agodne:fn ffew&iiri y  ebiefcni-' 
cami ugłaikać.

Hetman , albo Generał tego' 
woyfka nazywa fię janczar Agcti 
Cbieraią go zawfze z ponśiędzy pc**'
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koiowych Cefarfkich, y  upatruią 
do tego człowieka wielce wierne­
go y  roftropnego. Ten ie.śli po­
trafi uia.ć fobie ferca niifzych of- 
ficierow, łatwo przytłumi y  ukoi 
zbuntowanych żołnierzy*

Drugi officier Janczarów ieft 
Kiahia Bey, niby to Hetman Pol­
ny, albo namieftnik janczar Agi.

Trzeci Seikban Bafzy, który ieft 
nakfztałt Oboźnego: madozornad 
Wozami Janczarów.

Czwarty Turriadzi Bafzy który 
źorawiow Cefar(kich dogląda.

Piąty Samfmdzi Bafzy co B r y ­
tanów Cefarikich ma w fwoim do? 
źorze.

Szofty Zagardzi Bafzy Starszy 
iiad inyśiiwftwem*

Sio-
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Siódmy Solak Bafzy Kotmiftrz 
Sabaydaczńych Janczarów, którzy 
z lukiem y  ftrżałarńi chodzę.

Ófmy Subafzy y  Haffas Baszy 
Rotmiftrże Balhfow; którzy przy 
końiu Cefarlkim idą na publicznychi 
wiazdaćh.

Dziewiąty Starfzy  nad Paiokdć 
mii fą to ludzie pokoiowi,- y maią 
czapki że złota, bitego. Jeft ich 
60. Na publicznych obrządkachi 
pilnuią boku Cefarza.

Dziefiąty Mezuraga Starfzy Pro- 
foflT Janczarów.

W  Carogrodzie Janczarowie ma­
ią fwoich izb 162. Tam miefżka- 
ią, którzy żon nie maią: daią itri 
ieśd dwa razy na dzień, iako fię 
na ta i en ił o, y  w wielkiey ich tatn 

H  fu-
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furowości y] poflufzcńftwi© trzy­
mają. Urzędnicy feych izb fą:

Oda BafziJ, to ieft ftarfzy nad 
izbą : podczas woyny powinność 
Porucznika fprawuie.

Wekilhardzi, k tó ry  pieniądze na 
żywność y inne potrzeby ma w 
lw©un dozorze.

JBairaktar to ieft Chorąży.
Afzci Kucharz. Ten urząd u 

Turków ieft poważny: do niego 
należy nie tylko (kupować ży­
wność, y  ieść dawać, ale też po- 
ftrzegać, napominać, y karać, ie* 
śli kto w Czym wykroczy.

Podczas woyny ieft ta piecho­
ta u Turków w wielkim poważe­
niu, ale podczas pokoiu odmienia­
ją ich csęfto z mieyfca na rniey-

O J a n c z a r a c h  

ice , żeby nie prożnowali. Prze- 
fyłaią ich , do Rbodu, do Kandyi, 
y  innych Prowincyi. Kary ich fą 
bicie kiśrni, uduiżenie, a lbow w or 
zafży wfzy W morze wrzucenie s 
zawfze iednak to czynią potaie- 
mnie, aby nie da li poehopu do bun­
to w i

Broń zwyczayna Janczarów ieft 

fzabla , y, ińufzkiet, który my 

Janczarką nazywamy. Na po­

tyczce biią fię nie rządnie, takia* 

ko y Spahowie, Wyiąwfzy że cźa- 

fem na odwodzie ftawiaią pułk ia- 

ki [w tryangut tifzy kowany , na- 
kfztłat owych , które fię u Gre* 

ko w nazywały Phalanx.

H  * R O Z-
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O infzych gatunkach żołnierzy 
Tureckich.

Z"'1 laufzowie nofzą broń, y  oręże, 
y  dla tego między żołnierzmi 

liczą fię, lubo bardaiey wożnemi 
y  Iługami mieyfldetni nazywać fię 
powinni, ponieważ ich uftugi w 
lprawach tylko domowych, y pra­
wnych zażywaią. Jeft ich koło 
600. Płaca ich dzienna, od 12, 
aż do 40 afpr. Przełożony ich ieft 
Ciaufz Bafza: iemu znacznieyfzych 
więźniów pod wartę oddaią. Przez 
Ciaufzow W ezyr ordynanfe roz­
ryła, y  częftokroć ich nawet do 
Polelftwa do innych Kroleftw za- 
żywaią, Naywięcey do tegoP u- 
rzędu^bior^ Chrześcian zbilurma-

nio-
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nionych , ponieważ bywaią fpra- 
wnieyfi nfid Turków, y rożne ię« 
zyki utmeią, Broń ich ieft lzabla, 
fahaydak, y  kiy krępy z wielką 
na końcu gałką.

Topdzjowie fą pufzkarze. Jeft 
ich koło 1200. Podzielani fą. na 
52 izby. Officierowie ich lą.

Topdzi Bafzy Generał Artyleryi
Dukidzi Bafzy Przełożony nad 

robieniem armat
Oda Bafzy Przełożony nad ich 

izbami.
Kiatyb .KommuFarz cq popifuie, 

y  probuie pufzkarzow. Ten za­
wfze bywa z Spahow.

Dziebedziowie powinni chędoźyć 
ftare zbroie, y  one cleiem napu- 
fzczać. Jeft ich 630 podzielo­
nych na 60 izb. Płaca ich od g

a(pr
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afpr na dzień. do 12. Przełożo­

ny ich i uli Dziebedzi Bajzy.

Deli nazywaią fię żołnierze Gwar- 
dyi W. Wezyra, liczą ieh ciałem 
na 400. W ezyr może tę liczbę 
uinnieyfzyć, Zołd ich dzienny od 
12 afpr, do 15, Przafożony ich ieft 
Deli Eafzy, Wybjeraią do tego 
ludzi roftych y  iilnych. Pofpoli- 
cie bywaią hardzi, y wieleofwey 
dzielności rozumieią. Broń jch 
kopia , izabla , obuch. Miewaią 
czafem y piftolety za paleni.

Seikbanowic y  Sar dzm chowie pil- 
nuiąwozow, pierwfi konnego, dru­
dzy piefzego woylka. Maią fza- 
blę y  mufzkiet iako Janczarowie. 
Częfto Beglerbeiowie podnofząc 
bunty formowali woylka z tych lu­
dzi, y  z niemi janczarom fię o-̂  
pierali.

Mu-

O In s z y c h  g a t u n k a c h  mg 
Mulagowie fą ffudzy Bafzow, Ilu* 

żą konno , y  przefadzaią. fię aby 
konia, y  dzidy umieli dobrze sa- 
źywać, co u nich ieft 1'ztuka nie 
ms-ła y czafem iey do Jgrzylk JRy« 
pcrlŁich zaźywaja*
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P  Obozie Tureckim.

^VTa 'czele woyflcą ftawgią Jan - 
• r ^  czarowie , y wfzy('cy co pie- 
fzo fluźą. S tawiaią Tzopy lub na- 
snioty koło Iwego Agi to ieft tje- 
fmąna. \Vę lrzodku obozu pize- 
pyfzne Wezyra namioty rozjjiiaią, 
potym iego Kiahia, to ieft ftar- 
fzego flugi: Reifęfendego albo Kan« 
pierzą : Teftardar Bafzy albą Pod­
skarbiego, y ffajodziler Bafzy ni£>y 
Marfzałka, albo iWiftrza ceremo­
nii. Te narpioty zabierają obfzer- 
ne pola , a we fzzodku zo (lawu­
ją"] prPŹny plac rozległy , koiztq- 
$vnie, niby baldachinem wielkim 
przykryty , pod którym od ftońr 
ca y defzczu lchraniaią fię pilnu-

nuią-
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iący Dywanu, albo iakich ordy- 
nanfow czekający. Tam też win­
ni karę odnpfzą, na tym mieyfcą 
y  Hazna ftawa, to ieft Ckarb w ma­
łych (krzynkach ułożonych kołem, 
iedna na drugiey , przy których 
kaźd^y nocy 15 Spahow w^rtę od? 
prawuią.

Nie d>lekp tey kwatery ftoi§ 
namioty Balzpw Beiow, Agow y 
inszych urzędników, którzy l i­
czne za fobą prowadząc dwory, 
dodaia pgromności woyflcu. W ty­
le ich, namieiy Spahow y innych 
iławitiią. P q prawey zaś ftronie 
Artyleria.

Namioty W. Wezyra mogą fię 
nazwać fprawiedliwie pałacami: fą 
albowiem niezmierney wielkości: 
wewnątrz obite kobiercami zlotem 
y  lrebrem tkanemi, y wfcelkiemi

do
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do miefzkania wygodami opatrzo­
ne- Wiozą ie z mieyfca na nrey- 
fce na koniach, mułach, y  wieł- 
blądach. Znacznseyii Panowie 
fłiitfwaia dwoiakie namioty, z któ­
rych iedn« dniem przed fobą w y- 
prawu i ę, y  tak zaw ^e iuź'Wcze­
śnie rozbity ną nocleg namiot 
znayduiig. Dla tey wyprawymu- 
fi być zawise w obozie Tureckim 
niezmierna moc koni mu to w, y lu­
dzi do takowey polługś potrze^ 
bnych.

Przy tak wielkim mnoftwie, źa« 
dnego w obozie Tureckim nie ma 
zamiefzania, żadnych halafow, y  
żadnych kłótni: do czego pomaga 
wielce zakaz pod gardłem, aby 
żaden nie śmiał trunków do pi- 
iańftwa zgodnych wnofić do obo­
zu. Krzyw dy źadney nikomu nie 
czynią, kąźdą rzecz podług targa

oby-

O  O b o z i e  T u r e c k i m  123, 

obywattlom płacą. Mayufilniey 
zaś ftaraią fię o ochędoftwo w o- 
bozie , y  dla tego przy każdyfn 
namiocie doły kopią dla plugaftwa, 
y  oue drylichem przykrywaią , 
Ckoro zaś poczną sapach przykry 
wydawać;, wnet ie ziemią zafypu- 
ią, a nowe kppią.

Gdy w nocy) dla upałów Iłone- 
eznych uniknjenia 3 mariz odpra* 
wuią; niofk ognie w kagańcach 
łnezywą fmołną napełnionych, y  
przez nie światłość royya^ daiowi 
czynią.

RO Z
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O IFoyJku morjliim Tureckim.

P

oTfGA na moraj Turecka, nie 
ieft taka, iaka przed tym była. 

Jslie zbywa im r,a źadney rzeczy 
do trzymania floty ogromney. La- 
fy maią nieprzejrzane koło morza 
czarnego, a ofobliwie w Nikome- 
<dyi. Smoły, tronu, y łoiu doftar- 
ezaią Albania, y  Wołochy. L i ­
py y płotno \y wielkiey obfitości 
z Kairu dowożą, Porty fliaią fp°- 
fobne do budowania okrętów. W  
Arfenale Carogrodzkim maią 130 

izb do tey roboty wyftawionych. 
Inne Ąrfenały maią w  Synopie, 
Midyi, yAntakii. A  przecieTur- 
cy po woynie Kandyifkiey nie ino-

gli
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g H nigdy więkfzey wyft&wić floty 
nad fto Galer.

Pofiłki morfiue jTurcy miewaią 
z Trypolu, Tunizu y A lg .era , y 
od Beiow na Archipelagu mtefzka- 
iących, których ieft 14. TŚ gala­
ry by waią lepiey we wfzyftko o~ 
patrzone , niż Ceiarlkit?, ale ich 
nie radzi naraiaią na tóebefpie* 
czeńftwa „• ponićwaź na nich ieft 
znaczna część ich fubftaiTCyi.

Naywiękfza przyczynśś flabości 
na morzttTurećkiey, ieft ńiedofta- 
tefc pufzkarzow doficonałyćh. Mnie- 
maią i i  byle był Chrżćśćianin, 
przez to famo iuź ieft dobrym pu- 
łzkarzem , y dla tegó biorą Fran­
cuzów, Anglików, y  Holłendrow 
do (wey a r t y le r y i f t o r o  fif który 
nadarzy cfóoć cale na tym ńiezna- 
iący fif.

Admk
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Adm irał, albo Hetman woyfk 

morfkich nazywa fię u Turków Ka­
pitan Bafza. jego namigftnik Ter• 
jha'n; Kiiazy: a ftarfzy nad Arfena- 
łern Terfhane Kmin. A  ze fię ten 
urząd kupnie , iako y wfzyflkie nie 
mai inne, więc Tzukaią fpofobow 
nadgfadzania Tobie z pieniędzy 
Cefarlkich na! potrzebę okrętow 
wyznaczonych. Toż famo czynię 
Kapitanowie, albo przełożeni Ga­
ler. Ci poTpolicie bywaią Wfofi 
poturczeni* wychowani gdzie bli- 
fto arTenału. Czeladź okrętowa 
nazywa fię po Turecku Ciurmct.

Znaią dobrze Turcy, iź im ieft 
bardzo cięTzko zrównać w potędze 
jnorfkiey z Chrześciany, naybaf- 
dziey dia niedoftatku ludzi do te- 
ge fpofóbnych , przeto! nie budu­
ją innych, iak tylko lekkie fta» 
tki, żeby niemi mogli zabiegi chy­

bić

O WOYSKU MORSKIM TuREC: ffijr
nić, na brzegi wpadać y iudzi za­
bierać, prowianty y  inne potrze­
by z Prowincyi do Prowincyi prze* 
wozić. Arfenał Wenecki wwie!« 
kim u nich ieft fzaeunku.
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0  Religii Makometańjkiey«■

T> e l i g i a  Turecka od Mahometa 
-**- włożona, na wie te Tekt z To­
bą fię niezgadzaiących feft podzle~ 
łona, pięd iednak ieft ar ty kałowy, 
na które wfzyftkie fię zgadzaią, 
y  które fą znakiem prawdziwego 
Mahometana. Te zaś Tą: umywal­
nie, Modlitwa. Ramazan, Zekiat, y  
Tielgrzymjlwo do Mechy.

Umywanie ieft wielorakie. Pier*
^Tze
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wfze nazywa fię yjbdeji, ktcrego 
zażywaią przed modlitwą, y czy­
taniem Alkoranu. Umywaą zaś 
pod ten czas ręce, ramiona, czo­
ł o ,  wierzch g ł o w y ,  ufzy, zęby 
twarz, kpnieC tiofa y nogi. Pod 
czas zimy zaś zaniiaft Wody czy­
nią to iakim znakiem powierzcho­
wnym. Drogie ieft G i u z e l to 
ieft kąpanie w łaźni, y obmycie 
całego ciała. Trzecie Taharet, kie­
dy Hę umy wsią po Wczafie : za­
żywają do tego trzech palców o- 
ftatnich od lewey ręki.

Modlitwa, ktorey Mabometchcąc 
pokazać fzacunek, nazywa ią flu- 
pem wiary, y  kluczem Raiu. Na­
znaczył ią odprawować pięć razy 
we 24godzfnach. Ćo oni z taką pil­
nością y  nabożeńftwem czynią, źe 
ićy ani dla ordynanfu iiawet C e­
sarza, ani dla pożaru wfzczętego

w ich
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w ich domu, nigdy me przerwą. 
Modląc fię zakładają ręceiednęna 
drugą u pafy, czafem klękają, y  
czołem w ziemię biią. Paeierzich 
ieft chwalić Boga z rozmaitych ie­
go włafności, czafem też przyda­
ją frtodlitwy za Ceiarza, yprofząc

o niezgodę Chrześeiaóftwa.-

Ramanzan, ieft Poft przez ca ty  
fniefiąc. l e n  zaś miefląc, corofe 
dziefiącią dniami prfdzey fię za­
czyna. INJiegodzi fię im przez tent 
czas nie tylko ieść,ale anipić nawet 
Wody, póki fłońce widami (kora 
zas zaydzie, Jman Zapala lampy na 
dzwonnicy. Pod owćżaś Zaczy­
na ią fię bankiety, y  przez eałą 
prawie noc trWaią'. Na to miey- 
f c e , dzień prawie cały fpią. Te- 
go poftu pod karą gardłową żaden 
Turczyn kłamać nie może: prócz 
Judzi chorychy y  podróżnych, ale

I  y  ci
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y  ci przyfzedfzy do zdrowia, lub 
drogę [(kończywfzy, powinni ten 
poft odprawić.

Ten poft gdy zimą w krótkie 
dni przypada, nic me ma w fobie 
cięfakiego, ale latem dla ludzi pra­
cą bawiących fię, ile w upały ieft 
nieznośny , ponieważ y  iedney 
kropli wody w ufta wziąć nie mo­
gą dla oehlody.

Zekiat albo przykazanie dawania 
jałmużny, obowiązuie, aby każdy 
podług miary doftatkow , fetną 
część wfzyftkich dobr fwoich da­
wał ubogim. Ale to fatne tylko 
pofpolftwo zaćhowuie.

Pielgrzymowanie do Mechy wfzy- 
ftkim maiącym fpofob odprawsenia 
tey drogi, ieft nakazane, prócz 
tych, którym urzędy wyickie do 
tegd fąjna przefzkodzie..

O  R E L IG I I  M A H O M ETA JJJ jK IEY  I^Z

Liczba tę drogę odprawuiącyeb, 
ćo rok więcey niż 50000 ludzi wy- 
nofi. Rufżaią fię z Stambułu na 
końcu Mais, y fcbodzą fię z inńe- 
mi tak z Turek, iako y Perfyi i-' 
dącemi Pielgrzymami na górze A- 
rarat. Tam odprawuią Kurhan al­
bo ofiarę na pamiątkę Abrahama, 
który na tey górze Syna fwego 
chciał «fiarować> Ofiara ta zs- 
wifia na rżnięciu baranow, któ­
rych potym miedzy ubogie, y przy- 
iacioły rozdają, Ztamtąd w bia­
łym nakryciu idą dó Mechy. Ce- 
larz naznacza im ftarfzego Szur 
Em ini, y  przez niego pofyła cci 

k czerw: Żłł: 500 , Alkoran \v 
złoto oprawny na Wielbłądzie, y  
tak wiele fukna czarnego, iłe trze­
ba na oponę JYIeczetu: którą gdy 
żawiefzą, przefzłoroczniąPielgrzy­
mi na kawałki fzarpią, aby tey  
świętości mogli cokolwiek do do'"*

I * *nu
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mu (wego zanieść. Wielbłąda kto* 
ry  nioft Alkoran, ubieraj w kwie­
cie , y  inne ftroie nazad powra­
cając: po fkończoney drodze wo- 
len ieft od wlźelkiey pracy ua ca­
łe życie.

R O Z D Z I A Ł  X X V III

O innych Religii Mahometańjkiey 
Artykułach,

Tu r c y  mocno to utrzymuią, źe 
cokolwiek Bog przezna­

czy ł, tego fię uchronić nie nio* 
zna, przetoż niektórzy twierdzą, 
iź y  nayfprothieyfzych wyftę- 
pkow Bog ieft przyczyną. Na 
dowód tego błędu zaźy waią hiekto- 
fych tnieyfc pilma swi^ego: iako 
to naprzykład: izaliz rzecze naczy-

A r t y k u I a c h

nie garncarzowi, czemuś mżę tak ule« 
p ił ? .... Zatwardzę f,'erce Faraona.... 
Kochałem fię w Jakubie a nienawidzia- 
łem Ęzanua y tym podobne. Sza- 
nuią bowiem Turcy Stary Teft^~ 
ment, y  przeftrzegaią iego powa­
g i , wiprząc, iź ieft z natchnienia 
y  rozkazu Bpflęiego napifany: ąle 
przydaję, źe ponieważ Alkoran ieft 
poślednieyfzy y  dofkonaley wol^ 
B o fką \y.yraźa, przefcoź tym fa­
jnym tamten iuź ieft zru'ęfiony„

T  wie rdzą, iź fzczęście każdego 
człowieka ieft wyryte na iego 
czele, które oni zowią Najyp, al­
bo Tachtyr , mieniąc, źe to ieft 
kfięga w niebie napifana , złego 
albo dobęego powodzenia, które­
go żadnym rozumem ludzkim, y  
żadną filą uchronić fię nie mo­
żna. Z  tey przyczyny ich żo|«

ni©.

ł
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nierze podczas potyczek naraźaią 
fię śmiele na niebeśpieczeńftwa.

Z  tąd y  powietrza fię nie boią, 
ani przed nim uciekaią, ponie­
waż JYlahomefc zakazał im domy 
chód zapowietrzone opufzczać , 
mieniąc, iź ponieważ ich dni fą u 
Boga policzone , przetoż nie mo­
gą uyść tego, co im ieft przezna­
czono. Nawiedzają więc zapo­
wietrzonych bez boiaini, tak iak 
yny zwykliśmy choruiących na 
podagrę , lub inną nieząraźliwą 
chorobę. A  lubo to znaią dobrze, 
iź Chrześcianie, którzy fię z miey­
fca zapowietrzonego na zdrowe 
przenofzą; unikaią śmierci, y cho­
roby, oni iednak (wym przezna­
czeniem omamieni, za nic to ma­
ję zwlokłfzy z zapowietrzonego 
trupa odzienie, zaraz fię w  nie u- 
brać. Zw yczay ieft u Panów, i e

ich

A r t y k u I a g h  i3g 
ich Indzie domowi w wielkich, i- 
zbach razem fypiaią, y zdrowi, y  
zapowietrzeni, przetoż częfbo 
zdarza, ile w gorące ezafy, że ca­
ły dom, ba y cala wytnrze Pa mir 
lia, tak dalece, ża do fukceflyi 
■dziedzica nie znaydą , a przeto 
wfryftkie dobra na. Ceiarza idą..

Tychezafow iednak, lutkie mor 
zn i, a ofobliwie Kadyfowie któ­
rzy więcey tnaią nad innych ro, 
zumu y oświecenia, nie uważając 
na prawo Alkoranu z&kazuiące 
podczas morowego powietrza do-! 
my opufzczaź, wyieżdżaią na zdtof 
wfze mieyfca pod ia&im pozornyoi 
pretextem, o który im nietrudno,

ISialeźy do Mahometańlkiey fer 
kty y  obrzezanie, lubo nie ieft z 
pierwlzych piąciu Artykułów, czy­
niących prawdziwego I Îahometa-«

na,.
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pa, .RH© ma o nim nic wyraźne­
go w Ąlkoranie, zaehowuie fię ie­
dnak pofpolicie podług zwyczaiu 
/^rabow, którzy fię mienią być po­
tom kami lztnaela.

Ta cererndnia odprawuie fię u 
Turków przez Cyrulika niepjer- 
wey iednak > aż dziećie będzie 
jmiąfo lat naymniey fiedm. Nim 
do tego przyidzie wfadz.ą dzjecie 
pa konia, y prowadzą go źijcy 
wofaiąc głośno niektóre f}o\ya z 
AJkoranu. Po (kończenia tey ce- 
jremonii, naywiękfze maią ftara* 
nie około uleczenia rany, y  ban­
kiet Jprawuią.

G dy zaś kto w wieku doyrzal- 
fzym przyirouie fektę Mabome- 
tańfką, prowadzą go na koniu po 
pewnych ulica,eh dawfzy mu w rę­
ce Rohatynę , którą on trzyma

gro-

A R T Y K  U  ł  A  C H  I 3J?

grotem ku fercu obroconą, daiąc 
znać przez to , iż prędzey da fo­
bie Terce przebić, uiż wiary od- 
ftąpić.

R O Z D Z I A Ł  X X IX

0  Bayr.nnie.

JJsfyram  ieft d\yoiaki: iedgn ^ e i*  
k i, y przypada zaraz no Ra- 

mazanie: drugi mnieyfzy , który 
fię odprawuie w  fiedmdziefiąt dni 
po więkfzym. Oba te Bayramy 
fą, czaiem ucieeh, y wefołości u 
Turków, każdy pod ten cza?; przez 
trzy dni odpoczywa; i eden dru­
giemu pofyła upominki, y  o sa­
mych tylko rozrywkach myśli,

Ogfafzaią p o c z ą t e k  Bayramu w
Cs-
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Carocjrodzie ftrzelaniem ze wfzy* 
ftkich dział, które ftoią na rogu 
Saraiu ku morzu , lampy około 
dzwonnic y Meczetom pilą., biią 
w  kotły , trębacze po wfzyftkich 
nueyleach publicznych, y po do* 
O) ach Pańfkieh trąbią.

W fzyfcy przedoieyfi urzędnicy 
przychodzą do Saraiu trzema lub 
cztenua godzinami przededniein. 
Skoro rozadnieie , Cefarz W po- 
fezodkn ich id nie do ,vleczetu S. 
Zofii. Po modlitwie powraca do 
Saraia. Tam w pokoiu nayprze- 
dnieyfzym nazwanym Chafoda fia- 
da na Maieftacie maiąc po łewey 
ręce Eunucha fcarfzego nad po* 
koiowemi. Synowie HanaTatar, 
{Iclego, którzy pofpolicie we Dwo­
r z e  C*lai.ntim w zakładzie miefzka- 
j ą , przychodzą do niego naypier- 
Włi z powinszowaniem. Cefarz

po-

O B AYRAM.IE I3 9

poftępule przeciwko nim na trzy 
kroki, a oni fię kładą na ziemię 
mówiąc: Eiami fzeryf: to ieft: niech 
wam te dni będą fzczęśliwe. Przy­
chodzi potym W ezyr ? a za nim 
infi urzędnicy. Po nim naftępu* 
je IWufcy, a z nim urzędnicy fą- 
dow i: caluie Cefarza w ramię, a 
drudzy w ręce, inni zaś w  kray 
fzaty. Prz&ciwko Muftemu C e­
farz na krok iedęn poitępule, y  
znowu fi a da. Aga to ietfc
Generał Janczarów na cftatku 
przychodzą

Po tey ceremonii idzie Cefarz 
do prywainieyfzego pokoiu: gdzie 
Dworzanie y Eunuchowie Składa* 
ią mu powinfzowanie. iMaitępu- 
ie bankiet kofcf.em Ce far (kim. Po 
obiedzie rozdaią od Cefarza fzuby 
fobole pierwfzym fzeinafcu urzę­
dnikom: wchodzą potym do poko­

iu
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iu Karety Sołtan, Te Panie bę­
dąc w zamknięciu rok cały , »bar- 
dzo tęfkiiwie czekaią B ayram u : 
\v ten czas albowiem wolno im 
w yy iść , y wizyty oddawać , na­
przód Sołcanowi iako krewnemu, 
połytn So5ta!iovv«y W aM zit, y in­

nym Dornom. Wolno iię im tam 
bawić, y ciefzyć przez trzy dni.

R O Z D Z I A Ł  X X X

O cnotach p o w ’ et z cli o wny ch 
Ttirkow:

T ) r o c z  poftow; które śeiśfe ćd~ 
prawuią Tr.rcy , wttfzymuij£ 

fię od iedzenia Haięfa wieprzowe- 
go, y od picia wina , póńiewaźte 
rzeczy fą im 2akazane praw&rrt AU 
kolanu. Ćo do wieprzowiny, 
briydzą fię Ją cale, vownie , iak 
gdzie indzie mięiem człowieczym;' 
wino zaś nie uWaźaiąc na ten za- 
fcaz. prawie iaWnie piłą. Ludzie 
ifednak na [urzędach będący pota« 
iemnie to czynią , aby nie dśli z 
fiebie zgor/zenia. Kiedy młody 
przebierze miarkę w tym napoiu, 
przypifuią tópłochości wiektó,' ale

w fta*
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w ftarym poczytają to za zgor- 
fzenie wielkie*

Maią Turcy za pobożny uczy­
nek'domy budować, (lubo zńich 
pożytek biorą^pońiewazdaią przy­
tulenie ludziom Die rraiący tn iwych 
dom o w, Kaybarziey poważaią 
karczmy, które nazywaią Clrnu 
Z  tych znayduią fię niektóre do- 
fyć porządne y  wygodne maiące 
intraty znaczne, z których wfzy* 
ftkitn podroźnym, by ich naywię'- 
cey było m o g ą c y c h  tam fię pomie­
ścić, daią dobrą wieczerzę darmo 
bez . zapłaty,

Którzy fię chcą pokazać miło- 
fiernemi, y  poboźnemi, kupuią 
ptaki w klatce zawarte, y one na 
wolność wypufzczaią. Maią też 
y  to za pobożny uczynek, karmić 
pfow nie maiącyeh Pana, a nay-

bar-

O CNOTACH TURKÓW I4& 
bardziey (kaleczonych. Moieyfzy 

grzech u nich nie dać kawałka chie» 
ba głodnemu Chrze.ścianinowi, ni* 
żeli piu. Drudzy umieraiąc fun~ 
dacie czynią na takowe pfów ży­
wienie. Wielbłądów też f'z?.no­
wa ć , y nie zbyt kh  obiąiać, maif 

za cnotę.

R0&»
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R O Z D Z I A Ł  X X X t

O fundaciach ij dochodach Meczetów.

T ^ akdzo fą hcyni Turcy w tych 
-Ł J  ijSeczach, które fą Bogu po­
święcone: przetoz wielkie Mecze­
tom intraty nadaią; z tych niektó­
re obowiązane fą wielu ubogich 
żywić, aby fię za umarłych modli­
li. %

Cdfarfkich Meczetów ńaywy£* 
fzym przełożonym ieft KUtir Aga 
abo nayftarfzy Eunuch Białogto- 
■śyiki. Do niego należy nie tylko 
dozor intrat, ale y rozdawafiie u* 
rzędów Duchownych.

Jak  wielkie by waią te intraty, 
inoina miarkować z iednego Me-

cze-

O  F U N D A C I A C H  Y  DOCtfOOACH T45 

czetu S< Zofii który z tego tylko, 
co fię w murach miafta Carogro- 
du wybiera, ma rocznego docho­
du fto tyfięcy czerwonych Zło­
tych, Sam Cefarz mn płaci czyn- 
fzu codzień tyfiąe afpr, y  iednę, t  
placu, na którym ieft Sarayzbu­
dowany, który zapanowania Ce- 
farzow Chrześciańlkićh wchodził 
W ogród wfpaniały tey Bazyliki*

Wioflci do Mecźetow należące, 
fą fzczęśliwfze nad innie1, dla o- 
fobliwlzych ptży wiieiow iut nada­
nych, Wolne fą od ućiśfiieńiat 
Bafzow y ftaftowifk żołnierikieh, 
gdy z iedney Prowiocyi do dr u** 
giey przechodzą^

Meczety drobnićyfże fuńdowa" 
f>e od ofob prywatnych dla Der- 
u/i[ow Q fą to ich Zakonnicy) kto- 
te u ie  mogą mieć intrat na dobrach,?

K  ma-
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maią dochody pieniężne, które itn 
albo teftamentem odkazują, albo 
za życia daią dla nich na prowi- 
sią po iB od fta. Zakazana ieft 
Wprawdzie u nich lichwa przez 
Alkoran, ale Meczety, y  fieroty, 
temu prawu nie podlegaią.

ROZ-

*4?

R O Z D Z I A Ł  X X X II

O Derwifach.

P o n ie w a ż  fekta MahómetańlkS 
ieft dziwne iakieś złoieni® 

z Religii Cbrześciańddey i y  Zy«. 
dowfkiey, przetoż Wzorem pier* 
wfzey ma rożne rodzale zakonni­
ków fwoich , których Detitiifami 
Turcy nazywaią. Halwety y Nak- 
fbendy oaypierwfl im reguły prze* 
pi fal i.

Z  reguły Halwetego idą. 
Kiemetulach od Niemetuli 
Kadry .  - od Kadrego 
Kalenderowie od Kalendefa 
Edemi od BMema
Hizrewi od Hizra
Bektafowie od Bektafa 

K  a Z  te*
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Z  reguły Nakfbendego idę 
Ebrbuharowie odKbrbuhara 
Mewelawi od Mewelawa

W fzyfcy ci Zakonnicy1, lubo fię 
W wielu rzeczach różnię między 
lobą, chcą iednak być widziani 
cierpliwi pokorni wftrzemięźliwi. 
Trzymaią fię w poftawie ikroinney 
wlepiwlzy oczy w ziemię; głowę 
fchyliwfzy , y  flcrzywiwfzy całe 
ciało , w obecności przełożonego 
y  obcych ludzi. Prócz pofpoli- 
tego pod czas Eamazanu poftu, za- 
chowuią inne: iedni dwa dni, dru­
dzy trzy dni wtydzień nie iedząc 
nic aź do zachodu ffonca. Starfi 
miewaią do nich kazania. C zy­
nią śluby uboftwa , czyftośei, y 
poftufzeńftwa. Kto iednak dru­
giego znieść nie może, pozwalaią 
mu wyniść z klalztoru, y żonę 
poisjć. Modlitwy fwoie gdy od-

pra-

O DER WIS ACH J49
prawuią, iedeti z nich gra na pi- 
fzczałoe, a drudzy fię do koła z 
Wielką prętkością iąk Cyga kręcą. 
Przyzwyczajenie do tego fprawtf- 
ie to w nich, iź nie cierpią z tąd 
zawrotu głowy. Kuglarfkich fztuk 
uczą fię, y niemi po/poiftwo łudzą. 
Niektórzy wino y gorzałkę y  inne 
trunki iąwąie, y  zwyczaynie piią.

Mi§4zy temiwfzyftkiemi, iedni 
fą tylko Kalenarowie, którzy prze- 
ęiwnyin caje. fpofobem chcą fobie 
nabyć imienia dobrych y  p r ó ­
żnych Zakonnikow. Udaia fięca« 
le na rozpuftne źyc|e, y  z sro- 
motnych uczynków iawr.ie fię 
chełpią. Odpędząią melancholią, 
y linutek, źyią ibez ftaraniay kło­
potu mówiąc zwyczaynie.między 
fobą, dziś nafze, a jutro kto wi® 
co będzie: nie opufzczaią źadney 
okazyi uciech , y wefołości: fl®*

wem



^6aKoiuii«.ai..i u b yw ać  lię powin­
ni. Powiadają Turcy, że Chrze- 
Ścianie w roku Mahometa 615 dla 
tego im byli Carogrod odebrali, 
źe Fundator tego Zakonu, który 
po wielkiey części należą? dokom* 
mendy miafta, był na ten czaspi- 
iany, kiedy fzturm przypnfzcza- 
no„

R O Z D Z I A Ł  X X X III

0  Malzeuflwie y Rozwodzie, 
u Turków,,

AłŻKMSTWA obrządek odpraw 
wuie fię przed Kadyfem, to 

ieft Sędzią iakim, przed którym 
oblubieniec zeznsie , iż bierze fo“> 
bie tę a  tę ofobę za żonę, y zapi- 
fuie. iey pewną furnmę lub dochad, 
który przy niey zoftaie , jeśliby 
mąż bunarf , albo fię z nią roz­
wiódł. Białogłowa fama nie fta- 
wa przed Kadyfem, ale iey Ociec, 
lub który z krewnych. Po tym 
ślubie prowadzą ią na koniu pod 
baldachmem okrytą w bawetaicę* 
przy affiftencyi bialychgłow do do­
mu Pana młodego. B an k iet , y  
inne rozrywki w  wigiUą wefela

od-
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odprawuią fię , ale w  ten dzień, 
gdy Pannę miedą przyprowadzą, 
pie bywa tan? żadasn z gości.

Wielożeóftwo ieft u Turków 
przez Alkoran pozwolone, nie 
wojno iednak żadnemu więcey źon 
jpoytnować nad cztery, wolno ie* 
dnak przy nich tyle chować nie­
wolnic, ile Jtto chce, y może,

Dzieci r, niewolnic urodzone w 
Jednakowym fi| U Rich ftanie, ia­
ko y te które z żon maią. Ta 
iednak »eft różnica , że ieśli pier- 
Syfzych Ociec nie wyzwoli przez 
teftament, nie maią żadnego do 
fukceffyi prawa, y powinni ftar- 
fzemu, który fię z prawego łoża u- 
jrodził podlegać, iako niewolnicy.

JWaią iefzcze Torcy nie iakiśro- 
tfcay niby p/qnałźeńftwa, które

na-
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nazywaią Kabi. To zaś wtenczas 
ieft gdy kto z nich poyumie żo­
nę na rniefiąc , na dwa , albo na 
inny iaki przeciąg czafu prawnie 
opifany, o który j gdy fię ftrony 
zgodzą, ftanowią zaraz u Sędzie­
go cenę.

Wolno Turczynowi poiąć żonę 
iakieykelwiek Religii, naprzykłacf 
Chrześciankę, lub żydówkę , lub 
inney iakiey w iary , byleby iako- 
nimowią, mądrey, która ma kfię. 
gi nauki iey broniące: z tey zaś, 
która tego nie m a, nie godzi fię 
brać żony, iako to ieft fekta Me- 
zuztrow. co ogień chwalą, y  za- 
wfze go w bożnicach z pofzanp. 
Waniem chowaią. Jeft ich wiele 
w  P er fy i , y  Pańftwie MogoMkim. 
Nie wolno też y  tych za zony 
poymować, które fię po świecie 
włóczą, to ieft Cyganek. Barzo

icłi
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ich wiele ieft w Turczech, ale lię 
tara iemi brzydzą.

iJbna nie może poyść za inne­
go , poki iey mąż dodaie chleba, 
mafli , R y ż u , d re w , y  nici do 
prędzsnia , gdyż prawo rozumie 
że przy tym dobra Gofpoiyni mo> 
że fobie na iulze potrzeby zaro­
bić. Z  infzych iednak przyczyn, 
iako to niemocy oziębłości <kc mo­
że mieć rozwód.

Pomienione wielożeóftwo, któ­
re dla rozmnożenia narodu wpro­
wadzone ieft u Turków, nie bie­
rze tego fkutku, który 'prawo za 
cel miało. Zazdrość albowiem y 
acawziętość, która pofpolicie mię­
dzy żonami panule, zażyw awfzel- 
kich fpofobow dla zepfucia płodu 
w fwoiey Ry wałce. Rzadko któ­
ra brzemienna donofi dziecięcia, a

ie-

leśłi nie ceuy dzieci (ąfla
be y  nie długo źyią. Przetoż do­
świadczona rzecz ie ft , iż więcey 
zawfze potomftwa miewaią, któ­
rzy tylko iednę poymuią żouę t 
niż ci , którzy wiele. Takowa 
nienawiści, f\yary, y kłótnie u« 
ftawiezne między żonami, bywa­
ją przyczyną, że wielu iedną fię 
tylko żoną kontentuią, przekłada­
jąc ipokoyność domu fwoiegonad- 
mniemaną z licznego potoniftwa 
pociechę,

i
Co fię tycze rozwodu, ten ieft 

troiaki u Turków. Przez pier- 
wizy ro2}ge2a fię mąż z żoną tyl­
ko co do pomlefzkania, powini«u 
iednak doftarcsać iey wfzelkich po­
trzeb do życia podług ftanu. Przea 
drugi cale fię rozłączają y na za- 
wfze od fiebie. W  takim razie 
inąś żonie mufi dać oghlną iaką

fum-
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iutnmę raz na zawize. Zona nie 
usoźe mieć żadney ani do dobr 
jego, ani do fu mm pretenfyi, y 
może poyśd za innego. Po tych 
dwóch rozwodach może mąż zno- 
yvn tęz lamę zonę poiąć. Trzeci 
zaś rozwód nazwany Ufz Tąłak 
fcak jeft mocny, iź nie może mąż 
do żony po\yrocić bez zezwolenia 
na pewną kondycią, barz.p cięfzką 
y  fromotną dla męża. Prawo to 
jeftpoftanowione dla powsciągnie- 
tiia mężów od dawania przyczy- 
py da takich rozwodow.

R O Z D Z I A Ł  X X X IV

0 rożnych Sektach Mahome» 
tańjkhlu

Q e k t a  Mahoimśtańfta podzielona* 
ieft na wiele innych, z kto- 

ryfch każda ma fwóith mocnych 
y  gorących obrońcow; prz&toż ie­
dni dnagich Heretykami nazywa­
ją , y  wzajemnie fiebie wyklina^ 
%

Turcy twierdzą źe tt nich itli 
fekt fiedmdziefiąt y  dwie: ale zna­
leźliby y  więeey, gdySy pilniey 
cbcićfi w to weyrzeć. Doktóro- 
wfe Tureccy tego fą mniemania „ 
iż fiedmdziefiąt dwa narody, któ­
re były przy zamiefzamu ięzykaii 
Wieży Babyłońfkiey, były żnakięcrr

y
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y figurą rozdzielenia , które fię 
ftać miało we trzech znaczniey- 
fzych 1‘eiigiach. W a tym funda­
mencie twierdzą, iż u żydów by­
ło fekt 70, u Chrześeian 71* a u 
nich iedną więcey, to ieft 72, po­
nieważ podług ich , zakon Maho- 
metow ied oftatni, zawierający w 
fobie cokolwiek w innych było 
prawdy , y  kończący włzyftkie 
nieprawości taiemnice , które lu­
dzi od drogi zbawienney odpro­
wadzały.

Między temi wfzyftkiemi są 
dwie nayznacznieyfze fekty Ma- 
hometsńfeie, do których odmien­
ne wychowanie, y  interefia panu­
jących wiel* pomagają. jednę z 
tych Turcy, drugą Perfowie utrzy­
mują. Tamci powiadaią, ii Ma­
homet był naywyźfzy y oftatni z 
Prorokow, «i zaś Iiulego barziey

i'za-
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fzacuią, luba był uczniem Maho­
meta. Twierdzą, iż Hali częftfze, 
y  wyrainieyłze miewał catchnie- 
uia od Boga# n ii Mahomet,

Turcy zadają Perłom, i e  zfał- 
fzowałi A lkoran , i e  odrzucają 
ośmnaście wierfzykow , które 
ły obławiane Swiętey Aljże i  cnie 
Majaometa, ze niegolą- nigdy wą* 
fow, ale tylko fpodnią brodę, któ­
ra ieft naywiękfzą czdobą człowie­
ka: ie  zażywają do botow koloruf 
zielonego poświęconego Mahome­
towi, z ep iiąw in o , y  uie czynią 
żadnego braku w iedzeniu tego* co 
ieft cżyfte, y  nieczyfte & e

Z  tych przyczyn TufcyPerfowy 
nazywa?ą rynfztokjem wfzelkieg-© 
plugaftwa, y  grzechów: y fą tęgą 
mniemania, iż ieśli rzecz przyje­
mną Bogu czyni ten, który zabi-

ist
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ia Chrześcianina rebellizanta , te ­
dy ten który Peria zabiia, czyni 
taką, która fiedmdziefiąt razy ieft 
godnieyiza nadgrody. Twierdzą 
też, źe na fądnym dniu każą Per- 
fom być Olłatni u żydów, y ten 
mizerny naród, który ieft w o- 
beldze u całego świata będżie na 
nich iezdził , y  kłułem ich dopie­
kła popędzi.

R O Z D Z I A Ł  X X X V

j a k  T urcy P o jło w  C ud zoz iem fk ic fi 

p r z y im u ią  y  p o w a z a ią .

J
e ś t  przykazanie Alkóranu u Tur­

ków : Elczyie Z  ar ar j o  k tar, to 
ieft nie czyn zle, Poftowi. Z  tey 

przyczyny poWaźaią oui olbbęka­
żdego Poiła, iako rzecz poświęca- 
n ą , y  obchodzą fię z nim ze wlzel- 
ką ludzkością, bróńiąc wfzelkiey 
przykrości, y  gwałtu, ktorebyod 
pofpofftwa , lub z kąd iuąd miały 
mu być czynione: ale to poty za- 
chowuią, poki dwor tego Poiła ieft 
W przyiaźni z Portą Ottoroańlką.

i Skoro zaś iakie p o różnienie y  nie­
chęć zaydźie, nie tylko na Alko* 
fa n , ale y  na powfzechne naro­
dow prawo , żadnego nie maiąe 

L  wzglf-
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wzglęto. przyd^ią wartę Poftowi, 
a czafem y do więzienia go w trą- 
caią. Takowego ofob Pofelfkich 
zelżenia nie mało Turcy dowodow 

d a l i .

Chcąc iednak takowe poftępkt u- 
fprswiedliwić, twierdzą, i i  każdy 
Pofeł madwoiakąwłainość: iednę 
a b y  był tłumaczem u Porty wolt 
Pana fwoiego, y  żeby go w tym 
Wfzyftkim °ftrzegałt coby fię me 
zgadzało z traktatami dla wczesne­
g o  zabieźsenia zerwania pokotu: 
d r u g ą ,  aby u nichmiefzkał iako za- 
ftaw a, y  zakład wierności narodu 
fwoiego, y odpowiadał Za \v'zy- 
ftko t ieśliby co prżeeiwnego 
traktatom z ftrony iego Pana u- 
Gzymono było.

Dawny to ieft zw yczay, iżpo- 
flowie przyiłżdzaiąc do Carogro-
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du, przywożą z f o b ą  upominki o d  

Panów fwoich dla Cefarza. Ce-
farz wzajemnie rowney ceny po- 
da runek przez fwego Poiła ofiaru­
je. Z  odlegieyfzemi iednak Pana­
mi, którzy dla handlu naybarziey 
pofyłaią dQ Porty fwych Rezyden­
tó w , nie czynią Turcy tey wza*
iemności, Przyimuieod nich Ce­
farz Turecki upominki, mieniąc ie 
haraczem fobie winnym, y iako 
nie zna fię być obowiązanym w tey 
mierze do wzajemności, tak rozu­
mie, iż traktaty z ni p̂ względem 
handlów uczynione , nic infzego 
nie lą ,  iak tylko przywileie, któ­
rych łalkawie poddanym ich u* 
dzieła.

Trzeba y  to wiedzieć, że Tur­
cy nie czynią żadney różnice, mię* 
dzy Poiłem, Miniftrem, Rezyden­
tem, y  Agentem w fprawach pu- 

L  a bli«
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b l i c z n y c h ;  p r z e t o ż  w f z y f t k i c h t y m  

i e d n y m  i m i e n i e m  z o w i ą  Elczi.

O b rząd ek  p rz yim o w a n ia  Poda *  

n a y w i f k f z ą  U Turków okazałością  

odpraw uie fię. N ic  oni pod ten
c z a s  n i e  o p u f z c z a i ą ,  p « e z c o b y  h ę  

w fp a n ia ło ś ć  i c h  M o n a r c h i i  m o g ł a  

lepiey w y d a w a ć .  . W y f t a w u i ą  n a  

w i d o k  Pofla t o  w f z y f t k o ,  z  c z e g o -  

by mógł p o t y m  u  D w o r u  lwoiego 
z a l e c a ć ,  y  w y c h w a l a ć  w i p a n i a ł o s ć

Ottomań&ą*

Pofeł ftanąwfzy W Carogrodzie, 
n a y p ie r w ie y  Wezyrowi Wielkie­
mu w i z y t ę  o d d a i e .  N a z n a c z a j  m u  

potym dzień a u d i e n c y i  u  Celarza
t a k i ,  w który Janczarom z w y c z a y -

n y  żołdoddaią, ab y  fię m ógł p r z y ­
p a t r z y ć  y  rządowi w o y fo o w e m u  , 
V pieniądze na w o yłk o  w y z n a c z o -  
ne w idzieć. Dzieiefięto, co trze­
ci miefiąc.

r « -
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Pomienione pieniądze przyno- 

fzą w workach do Dywanu, y 
Ikładaią ie kupami w tyin pokom, 
w  którym Poiła naypierwiey tra- 
ktuią. Tam go naprzód fadzaiąna 
fiołku axamitnym karmazynowym 
przy Wezyjrae Wislkim y innych 
radnych Panach. Nim pieniądze 
rozdądzą fiarfzemu kaźdey Ody 
albo izby janczarów, tym czafejua 
pbiad przygotuią.

Stół byyya trochę n.iźTzy od na- 
fzych zwycząynych, na nim fta» 

*vią iednę wielką miednicę fr^brną, 

która cały fioł okrywa, a na niey 

połmilki ftoią rzędem ułożone bez 
żadnego kredenfu, obruta, y no- 
źow. Siada u tego ftołu z Poiłem 

Wezyr wielki, TefterĄar- albo Pod- 

ikarbi, y inni Wezyrowie radni.

W tymże pokotu bywaią inne
dwa
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dwa ftoły dla ludzi Pefta godniey- 
fzycb, z ktoremi po kilka Turków 
znacznieyfzych zafiada. £dey* 
Jnuią pofmifki prętko iedenpodru- 
gim , tak źe ledwo fię kto które­
go dotknie, a na tomieyfce.świe­
że potrawy ftawiaią, y tak w krót­
kim barzo czafie wydadzą fiedtn- 
dziefiąt, albo ośmdziefiąt nofze- 
Dia, Pułmiflii fą wfzyftkie z prze* 
dniey Porcellany Chmikiey , bar- 
żo kofztowney. Mnieinaią Tur­
cy, iź ta porcellaną wnet fię roz* 
pada, gdy fię iakiey trucizny dot­
knie; Przetoży fam Cefarz z in­
nego naczynia nie iada.

Po obiedzie Cianfz Uaiza pro* 
wadzi Poiła, y niektórych iego 
Dworzan znacznieyfzych do inne­
go pokoiu, gdzie na nich kładą ka­
ftany złotogłowowe, rożne figury 
ptaków, y zwierząt na fobie ma-

M '
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iące. Naprzód Pofe?, a potyiji 
kilkunaftu iego Dworfkich biorą na 
fię pomienioiie kaftany. Ztąmtąd 
dway Kapidzi Bafzow ie, to ieft 
odźwierni Cefarfey', ludzie wiel­
kiego u Turków pofzanowania* 
maiąc każdy w ręku Irebrną la(kę» 
prowadzą Pofla do pokoiow Ce- 
farfkich. Za nietni niofą porząd­
kiem upominki Pofelfkie , y  odda­
ją do rąk urzędników» do których 
odbieranie ich należy. Dziedzi­
niec przez który id ,̂ ieftpefen Jan­
czarów ufzykowanych, y tak lltro* 
mnie ftoiącycb, źe w tym tąk li­
cznym gminie ludzi , żadnego n»$ 
tylko halaiu, ale nawet fzeptu nie 
llychać.

Gdy wnidą prgez bramę w?el~ 
ką ku pokoiopj Cefar&im, znay-, 
duią fień całą pełną Eunuchów bia­
łych, w  fzatyzłotogłowo\re ubra­

nych
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nych. Ztawtąd prócz Sekretarza 
PofeKkiego , Tłumacza, y ieśli ie- 
fzcze iaka godna przy nim oloba 
będzie , żadnemu daley poftąpić 
nie godzi fię. Przed pokoiem au- 
diencialnym , zachowuie fie głę­
bokie milczenie , które przy fze- 
mraniu blifkiey fontanny, fprawu- 
ie wielkie iakieś y okropne ufza- 
nowanie. Tafn iuź inney warty 
nie mą, prócz iednego białego E u ­
nucha. £atrzymayvfzy fię tam 
nieco Pofeł, idzie daley pocichu, 
y powoli na znak ufzanovęania.

W  pofcoiu Cefarflriin naprzód 
daie fię widzieć wielka gałka złota 
Wifząca, w drogie kamienie cała 
o/adzona, a z njey idą fznury dłu­
gie pereł Uriafilkich olobliwfzey 
wielkości. Pofadzkę okrywaiąko­
bierce axamitne karmazynowe , 
złotem ciągnionym, y perłami dro-

bne-
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bnemi haftowane. Tron Cefarlki 
ieft trochę od ziemi poduiefionyua 
czterech fiupach blachą złotą po­
wleczonych, Strop wyzłscany 
cały , od ktorego wifi nie mało 
gałek złotych. Węzgłowie na któ­
rym Cefarz flada, iako y inne po 
bokach będące , fą złotem y per­
łami haftowane, Nie zoltaie nicht 
przy Cefarzu, iak tyiko Wezyr 
Wielki, ftoiąepoprawey iegoftro- 
nie z wielką uczciwością, y po­
korą.

Gdy Pofeł do tego pokoiu wcho­
dzi na audiencią, trzymaią go pod 
ręce y prowadzą dway wyźey 
wfpomnieni Kapidzi Bafzowie: a 
kiedy fię iuź zbliży w pewneyod- 
ległości do Cefarza , biorą go za 
kark , y fchylaią tak nilko , źe 
czołem prawie ziemi dotyka. Po­
tym poduioźfzy go odprowadzaj

go
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go tyłem, żeby fię nie obracał, aź 
na koniec pokoiu. Toż czynię y 
drugim z nim wchodzącym.

Pod czas tey audiencyi PofeJ 
nie fiada, ais ftoięc, przez tła- 
inacza przekłada Cefarzowi Pana 
fwoiego zlecenie. Cokolwiek ma 
tam mówić, tnufi to wprzód przed 
audiencią na piśmie podać Wezy­
rowi Wielkiemu. To7. na ten czas 
ezytaia, y razem z liftem kredens 
eialnym oddaią do rąk Wezyra, 
który potym na to odpifuie , y 
odprawę Poflowi daie.

R O Z D Z I A Ł  X X X V I

£/ak Pojłowie cudzo ziem jcy maią z 
Turkami foJl^ow aL

n w «  fą i*zeczy na których pô  
myślność każdego pąńitwa 

wfpiera fię. Pierwfza ieft potę­
ga, którą zawifta na vvoyfl*u, bô  
gaćtwie, przyjaźni* y {igach fą- 
fiedzkich nr-rodow. Druga ieft 
ffawa, y dobre rozumienie u po-? 
ftronnych, która czeltokroć wię- 
cey powagi fprawuie, niż ogro­
mne woyfka. Ta za.4 nabywa fię, 
y  nabyta zadiowuie fig, oftrożnym 
y  rozfędnym pofrępowaniem w 
fprawach Poflpw lub Minjftrow, 
Tym fpofobem Rzeezpofpolita We. 
necka potrafiła fobie nabyć wiel­
kiego u Porty kredytu: takich al*

bo«
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bowiem J\fliniftrow do niey wyfy-

* iała, którzy umieli roftrr.pnością 

fwoią wynofić y utrzymywać- po­

tęgę fwoię wyźey, niżeli ieft w 
iamey rzeczy,

Pofe? do Porty, prócz rozumu 
byftręgp, y przenikającego, powi­
nien mieć befpieczeńftwo . uwa­
gę y cierpliwość? aby bez narufze- 
nia honoru Twojego umiaf mimo 
fię pufzczać , albo iakhy niewi- 
dzieć zniewag , y uraz, do któ­
rych Turcy częfte przyczyny da­
ją : nie umieią albowiem o Cbrze- 
ścianach inączey ęnowić, iak tylko 
ulzczypliwie, y  w ten czas nawet, 
kiedy naywiękfzą chcą ludzkość, 
y grzeczność pokazać.

Jmć Pan de h  Haye flawny nie­
gdyś w Carogrodzie Pofeł Fran- 
culkJ, poiłał pewnego czafu do Wę­

zy-
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żyra Wielkiedo Kioperli zwanego z 
oznaymieniem, iż Pan iego wziąt 
Hifzpanom w Niderlandzie Mia- 
fto Arras, y  wygra! z nienfń kil­
ka potyczek, fpodziewaiąe fię od 
niego powinfzowania, ale on za* 
miaft tego, to tylko ż gniewem 
rzekł Pollańcowi: Bafrzo ia o to1 
dbam, ieśli pies świnię s Czy świ» 
nia zie pi a.

Trzeba tedy Poffowi wfzyftkie- 
go tego unikać, ćokoIwiekBy mo-' 
glo honor tego y powagę umniey- 
fzyć. Kiedy fię to przytrafi,Tur­
cy go lekce w a ż y ć  poczynają, y 
coraz barziey brać gorę nad nim 
ufiłuią. Tych zaś, którzy umie­
ją Iwoy honor utrzymywać, po- 
W»źaią.

Turcy , mowi Bufbeck zbytnie' 
z ieduey na drugą ftronę przecho­

dzą
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dzą: albo fą barzo miękcy, gdy 
fię chcą przyjaciółmi pokazać , al­
bo zbyt nieuhamowanemi, gdy 
ich gniew lab nienawiść opanuie< 
Chcieć fię przeciwić Tureckiey 
dumie gorącą odpowiedzią, ieftto 
ognia do ognia dodawać. Znofić 
żaś ią pokornie, y boiazliwie, ieft 
ią barziey pomnażać* Trzeba więc 
gruntownemi raciarni ich przeko­
nywać, przy łagodnym wprawdzie 
oświadczeniu , ale razem y mę­
żnym. To co fię u nas dobrocią, 
ludzkością y uczynnością nazywa, 
u Turków Poftowi ni na co fię nie 
przyda. Powinien ftare zwycza­
je utrzymywać, dawne przykła­
dy przywodzić &ź do uporu, kto 
chce u- nich co Jprawić. Wolne 
z nimi poftępowanie nic nie wa­
ży :fkoro fię im iedna rzecz łatwo po­
zwoli, zaraź fię drugiey, a potym 
y  trzeciey domagaią.

Dla

p o s T ę p o w A ć  *75 
Dla pomyślnego fpraw wykiero- 

Wania naywięcey ftarać fię potrze­
ba Polłowi, o wytiiownego y.śmia­
łego tłumacza, żeby fię nigdy nie 
dał (trwożyć furową miną y harde* 
mi iłowy tych, z ktoremi mówić mu 
przydzie. Zdarza fię częftokroć, 
źe Pofeł fam mufi być poprzedni­
kiem między fwoim tłumaczem, a 
Wezyrem dla pohamowania iego* 
zapaiczywości. Bywało y ta, iż
nie tylko do więzienia brano, ale1 
y tracono w Ćarogrodzie Tłuma­
czów. Turcy ich mniey fobie wa* 
żą z tey przyczyny, że ci Tłuma­
cze nayczęściey bywaią poddani 
Porty Otfomaófkiey; Ci zaś, kto-* 
rzy z obcego fą narodu, y śrnie- 
ley mo wić mogą, y wrękfzą u Tur­
ków powagę miewaią. Barzo więo 
rozumnie te Pańftwa czynią ktom 
młódź (wego narodu d(o iaczenia fię 
ięzyka Tureckiego fpofobią, aby W 
potrzebie mogli fwey Oyczyźnitf

y
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y wierniey, y beśpieczniey tę 
uflugę czynić.

Między iunemi, y tegc> Pofeł 
fna fię wyftrzegać, żeby z żadnym 
Turczynem w ściftą nie wchodził 
przyiaiń. Turczyn albowiem nie 
tnoże być nigdy prawdziwym 
Chrześcianina przyiacielem. Mniey 
będzie miał kofztu , a więcey be- 
fpieczenftwa Pofeł, ieślizwfzy- 
tkiemi pięknie, a z żadnym zbyt 
poufale nie będzie poftępował. 
Wcześnie ftarać fię o przyiaiń te­
go, który mu ieft potrzebny dou- 
łatwienia interefiu , ieft ta wdać 
fięwkofzty niepotrzebne: ponie­
waż w trudnościach zachodzących, 
kiedy mu iego będzie naybarziey 
trzeba, znowu go inufi okupować, 
y  znacznemi upominkami tę przy­
jaźń odnawiać, To pewna, iż u 
iTurkow nic prawie nie można do-

ka*
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kazać bez znacznych podarukow. 
Zawfze u Porty fą dwie, lub trzy 
takie olbby, które uaywięcey we 
wfzyftkich intereffach mogą. Tych 
koniecznie trzeba złotem uymo- 
wać, ale na tym zawiiła fprawńość, 
y roftropność Poiła, aby umiał to 
kfztałcnie, y  z pożytkiem fwoim 
czynić. Łatwo tam znaleść za pie- 
nifjd?e przyiaciela w potrzebie, a* 
}e go przed czafem Izukać nie trze­
ba. Wfżyftko fobie może obie- 
ćpv ać, kto ma pieniądze, y  umie 
ich zażyć: oftrożność iednak y za­
biegi roftropne, nayprędzey inte- 
reffdo ficutku przyprowadzą.

M  ROZ-
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'Jak Turcy z Chrzescianami trakta­
tów dochowuią.

N i e  wiem z kąd to mniemanie 
uroiło, iż Turcy fą Sprawie­

dliwi, y ściśle zachowują trakta­
ty  z poftronnetni zawarte, ponie­
waż mamy wiele takowych przy­
kładów, które cale to mniemanie 
zbiiaią. Ich potylityka ma fobie 
za fundament, nie uważać ńa ża­
dne przymierza , gdzie idzie o 
przyczynienie Pańftwa, a zatym 
o rozfzerzenie religii Mahometan- 
lkley.

Sam Mahomet prawodawca Tu­
recki naywyżfzy, tym fię rządził 
prawidłem. ^Przegrawszy albo­

wiem

Jak TURCY Z  CHRZEŚC JANA MI l f p

wiem potyczkę pod JWechą', mu­
lili od tego miafta odftąpić zawar* 
fzy z nim pokoy , y przyrzekfzy 
cnotliwym fiowena, iź go dotrzy­
ma. Tym czafem zebrawfzy ku­
pę ludzi, dobył go na przyfzłe la­
to, kiedy obywatele nic fię mniey 
nie obawiali iako zdrady Proro­
ka.

Zeby zaś ten poftępek Maho­
meta nie uczyn>ł w potomych wie­
kach iakiego ufzczerbku iegoświą- 
tobliwości, dał zupełną moc wfzy- 
tkim weń wierzącym nie oglądać 
fię nigdy w podobnych okoliczno­
ściach z ludźmi infzey religii, ani 
na obietnice, ani na traktaty U“ 
czynione. Znaytiuie fię to pra­
wo' w kfiędzej nazwaney’ Kieth 
Chuda.

Małą Turcy we zwycaraiu wpo« 

M 2 do-
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dobnych okolicznościach radzić fię 
Muf tego , gdy widzą lpofobność 
korzylfeania, y  podbicia iakiey Pro- 
wincyi, choć do niey żadnego 
prawa nie znayduią. Mufty, nie 
uważając, czy to będzie Iprawie- 
dliwa, esy me fprawiedliwa woy- 
na, wydaie Deftęalbo wyrok Iwoy, 
y  oświadcza ią za lłufzną. To o* 
świadczenie iMuftego 11 aiąc Tur­
cy , zaczynają woynęj dobrym fu- 
mnieniem.

igr

R O Z D Z I A Ł  X X X V III

0  Traktatach Porty z Polakami

T&oKriEważ dawnjeyfze traktaty ;
zniofly fię przez pożnieyfze;, 

prgetoź opu Czczym ie , y, zaczy- 
nam od traktatu w Zurawnie .uczyn­
nionego,

Ż U RA W SK I traktat między Por-, 
tą 'Ottomańlką y  Polakami uczy­
niony roku 1676, ieit fluitkiem o» 
wego zwycięffcwa., które Jan, S o  , 
bielki oduiolł nad Turkami.

Przez pomieniony traktat, znie- 
fione iell owe haniebne, y uciążli­
we przymierze Buczackie, które. 
Michał Korybut był przymufzony 
uczynić z Mahometem IV  Cefa-

rzena
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rzem Tureckim. Zniefiony tek 
ieft y  ow haracz 22000 Czerw: 
ZU: które co rokPollka miała Por­
cie wypłacać.

Kamieniec Turkom uftgpionyz 
pewnę Podola częścią. Polacy 
zoftali fię przy owey części Ukra­
iny, która nad prawym Dniepru 
brzegiem ieft położona.

Chrześcianotn w kraiach uftą- 
pionych mfefzkaiącym ubezpie­
czona ieft wolność fprawowania 
obrządkow ich religii, a ftraź G ro ­
bu Świętego w Jeruzalem, przy­
wrócona ieft Zakonnikom S. Frań* 
cifzka.

Porta Ottomańfka, y  Han Ta- 
tarfei, przyrzekli wfzelkiemi fiła- 
tni fwoiemi bronić dzierżaw Rze- 
czypofpolitey Pol/kiey. Nad to o •

bo-
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bowiązali fię, gdyby tego Pollka 
chciała, ftarać fię o przywrócenie 
Polakom tych Prowincyi, które 
Moikwa im odebrała.

K A R L O  W IC K ! traktat, przez 
ofobne z Rzecząpofpolitę PoKkę 
artykuły p^sy wraca dawne mię-/^' 
dzy Mołdawią, y Podolem grani*- 
ce: to ieft ie  odtąd Pańftwa Pol- 
fkie od Tureckich Duieftrem rze-* 
ką mai{| być oddzielone.

Turcy Kamieńca uftępuią, zo« 
ftawui^c wfsyftkie twierdze tey 
fortecy w całości, y zrzekają fię 
wfzelkiego prawa , ktoreby mieć 
mogli do Podola, y  Ukrainy.

Zabrania fię wfzyftkim podda­
nym Porty wpadanie do Prowin­
cyi Polfkich. Przełożeni nad gra­
nicami wzaiemnemi obu tych

Pańftw
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Pańftw, maią być karani, ieślinie 
będą furowie powściągać tych 
wfzytkich , ktorzyby' pokoy pu* 
bliczny miefząli, y rozrywać wa­
żyli fię.

Pozwala fię wolny handel wza­
jemnie obu narodom, Polacy bę- 
dą mogli fwoie towary wywozić 
do Pańflw Tureckich, y  oneprze- 
dawać, lub na inne towary zamie­
niać, byleby tylko cło zwyczayne 
zapłacili,

ęC
Rzeczpofpolita Polfka nie ma 

dawać żadneyj w fwypn kraiu o- 
chrony zbiegom poddanym Cefarza 
Tureckiego , y  Woiewodow tak 
Multańfkiego iako y  Wołoikiego, 
Toż famo Porta przyrzekła z fwo- 
iey ftrony względem poddanych 
Rzeczypofpolitey, S łowem , oba 
te pańftwa z fobą przyrcjerze czy­

niące

z P O L A K A M I  i §5

niące, maią fobie wzaiemnfe w y ­
dawać malkontentów , y bunto­
wników, ktorzyby im dawaU j a ­
ką do kłótni przyczynę.

Do tegoj; traktatu między Por- 
tą y Polakami zawartego należą y  
Tatarowie tak Krymfey iako Na- 
hayfcy , którzy ieśliby fię ważyli 
wtargnąć w granice Polskie, maią 
być furowie karani, y oddać łupy, 
ktoreby zabrali.

Co fię tycze Religii, Cefarz Tu­
recki odnowi wfzyftkie przywile­
je niegdyś w iego Pańltwach po- 
zwolone Katolikom Rzymfkim.Za­
konnikom wolno będzie naprawiać 
fwe Kościoły y  nabożeńftwo od- 
prawować nie poalegaiąc żadnemu 
zdzierftwu, krzywdzie, y daninie.

P R U T S K I  traktat między Mo-
fkwą
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f<wą y Portą uczyniony wprzód 
pod Prutem roku 1711. a potym w 
Konftsiitynopolu roku i712 P ° “ 
twierdzouy, ponieważ zawieja. W  

fobie niektóre artykuły tyczące 
fię Rzeczypofpolitey Pollkiey , 
przetoź kładnie fię tu krotko.

Przez ten traktat Forteca J -  
zoia, y  z Powiatem do fiebie na- 
Jeżącym ma być o d d a n a  Porcie W 

tym ftanie, w którym była przed 
oblężeniem.

Fortece Sa;g(inrok * Kayienki y 
nowa twierdzą wyft-^wiona nad 
rzeką Samar K maią być zburzone, 
y  nie będzie wolno ich znowu wy- 

flawiać. Ammunicie woietine w 

Fortecy Kamenki znayduiące fię> 
jnaią być Porcie zoftawione.

Car nie będzie źadney rżeczy
do-
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dopominał fię od Rzepltey PoKkiey, 
ale fię będzie kontentował, uftą~ 
pieniem iui. uczynionym kraiu le­
żącego nad Dnieprem po lewey 
ftronie , ani fię będzie wdawał w  
żadne zamiefzania Kozakow do 
niego nie należących,

Moikale będą mogli wolnie han­
del prowadzić;, we wfzyflkieh kra­
jach Ottomańfkich, aleCarniebę- 
dsie trzymał w Konftantynopolu 
Poffa ordynaryinego.

Będą zniefione wfzyftkie twier­
dze, które były wyftawiosie mię­
dzy Azofem oftatnią fortecą T u ­
recką, y między Zamkiem Czer- 
kalkim ottatnim Panftwa Mofluew- 
ftiego. N:e będzie fie godziło n ię- 
dzy pomienionemi dwoma Forte­
cami źadney nowey vs yPcawiać. 
Cefarzowi Tureckiemu będzie wol­

no
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no naprawić tę, która ieft: z tam- 
tey ftrony rzeki Tanais na prze- 
cjw Azoffa.

Car nie będzie fię wdawał w 
rządy Rzeczypofpolitey Polfikiey; 
y  woyfka fw e , które tara trzy­
sta wyprowadzi, a odtąd tam ni­
gdy nie będzie wprowadzał, chy- 
baby Szwedzi wefzli do Polikiey 
d3a prowadzenia woyjsy ż Mofkwą, 
W  takowym razie będzie obowią­
zany uftąpić z Polfliiey, Ikorotam 
woyfiia Szwedzkiego nie będzie.

Traktat Prutfki , y Konftanty-* 
nopolfki fą uczynione na lat 25 
od roku 1712 , miefiąsa Kwietnia 
dnia 16.

Tego traktatu niektóre artyku­
ły fą odmienione przez traktat: 
Belgradzki xoku 1739, przez który

Por-
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Porta Carowey Jeyuiei przyzna­
ła tytuł imperatorowey, y forte­
cę Azvłf iey uftąptfa. S/lolłwazaś 
z lwoiey itrony przyrzekła, iź ża­
dnych okręfcow na morzu Cza,r» 
nym nie będzie trzymała.

K O N I E C .

sic#

R E -
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Sarridzi Bafza 69
Sądy Tureckie 49



Scythowie 1
Seikbanowie 118
Seikbąn Bafza XI2
Sekty Mahometańfkie J57
SeUktar Aga 68
Selm <T
Sendaktar 94
Sera/kler 102
Serwia zjr. 1 ,?. 26

. Siliktar 104
Ślub Turków I5I
Słowieńjka ziemia is
Sogdiańfka Prowincia 2
So liman 6.22
Soł Gureba 106
So ł Ulefedzi xo6
Sołtana władza 44
Spahowie 53. 109. 103
Spaha Oglani 104
Stambuł Agafi iop
Stambuł Kadifi S 1
Subafzy JI3
Subajfi 5 *
Syria 28

S za -

Szahamler Agaji 73

Szahydy 94

Szur Ernini 121:
Ta»itrlan ' 6
Tartdria Wielka 2
Taharet l2S
Tarty r *33

Tokarzy *• 4®
Budzlaccy 22
Krymfcy . 22

Tatar fcy Hanowie 26.30.42
Ich Synowie 138

Tftendar 65 ^
Ttmcfwar 18
Tefnierdzi Bafza 69
Tejfalia 26

, Topdziowie l i f
Tobdzi Bafza a 17
Traktaty tak zachowuia Turcy i j g  
Traktaty z Pulfką 1 8*
Traktat Belgradzki 18?

Buczacki
Karłowicki lS ' T<?
Pajfarowicki 15
Prut/ki *85

Zu-



Żuraw (ki
Transylwania y
Trypoiitańjka Rzpltct 3 ° 3 3
Tulbentar /Iga 69
Tunetańlka Rzepka 3°-32

•Tur ci a *5
Tarkę/tan Prowincia 2
Turkomania 3 • 28
Turkonien 2 . 3
Turków cnoty 14 1
TurnadziBafea 7 0 .112
Tymarowie 101
Ulama 50
Umywanie u Turków 1 2% ~
Ufz Tałak
Walida 1 40
W ali de Agafi 73
Wekilhardzi 1 14
Wezyr Wielki 53
Wezyrowie mnieyfi 53
Wiedeń H
IWielozeńlłwo Turkout *52
W ęgry J5
Wołoehif *7

Wg!o [ii a ziemia- 3$
Woyfko Tur ech e i oo
Wychowanie mltdzi 8l
Zagardzi Bafza fy- 101

Zttimowie 101
Zakonnicy Tureccy *47
Zony iahie brać mogą i53
Zon opatrzenie JS X








